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Pod haslen1 walki 

o wykonanie zadań Planu &-letniego 
W czasie ostatniej ogólnochińsk iej konferencji preodowników pra­

cy i bohaterów Chińskiej Armii Lu dowej - towarzysz Mao Tse-iung 
przyjął delegację najwybitniejszych priZO<iowników rp:racy. Uroczysta inauguracja roku akadelllickiego 

na wyższych uczelniach w Poł~ce Sto tysięcy policjantów nie zapobiegło 

potężnym manił estacj om w obronie pokoju Inauguracja roku akademickiego, która odbyła się onegdaj na wyż­
sizych uczelniach w nasz.Yllll mieście, nosiła w rb. se.CTZególruie radosny 
charakter: - wyżsize uczelnie włączają się do realizacji eadań Planu 
Sześcioletniego, ksiz.tałcąc kadry nowej ludowe; inteligencji robo1niczo· 
chłopskiej, k~dry budownie<iych podstaiw socjalizmu w Polsce. 

Na Uniwersytecie Łódzkim serdeC'mie I sekretari;a KŁPZPR­
tow. Wojasa, dyrektora departamen 

J uż 'la pół godziiny prrzed wy­
.znaczonym terntlnem r02pocrz;ę 

efa urot"Zystości inauguracyjnych 
przed aulą Uniwersytetu Łódzkiego 
przy ul. Narutowicza 68 poozęły gro 
madzić się grupka studentów. Barw­
nymi strojami orgaID2acyjnyrni wy 
różnia się lic~mie młod'l'i.eż ZMP-ow 
ska. W auli - emblematy ZMP, pię 
kne dekoracje biało ' - ~erwone, a 
nad nimi hasło: „Nauka polska w 
walce o wykonaniie Planu Sześcio­
letniego i w służbie pokoju". 

tu IMinisterst-wa Nauki i Szkól Wyż­
szych - tow. Pawłl~wskiego, człon­
ka Prezydium Rady Narodowej m. 
Łodzi - tow, Gerlecką, przedstawi­
cieli Odrodzonego Wojska Polskiego, 
przodowników i racjonalizatorów, 
delegatów Komitetu Obrońców Po­
k()ju, młodzieży ZMP-owskiej oraz 
wszystldch zaproszonych gośoi. 

W ciszy i skupieniu wysłuchali 

zeb'rana pr.zemówienia Ministra Nau 
ki i Szkół Wyższych - tow. Adama 
Rapackiego, przemówienia, transmi 

Uroc:Lystość otwiera ob. rektor towanego przerz; radio !Z. auli Politech 
UL, prof. Józef Chałasiński, witając I niki Waxszawslciej. 

Przemówienie min. Rapackiego 

l trzebni jest~<iie ob1nowi pokoju w 
jego wailcc. 

Wielomiliardowe sumy - owoc 
pracy mas pracującyoh - pr.zeena­
czyło ~aństwo Ludowe na WaSlle 
wykształcenie i utmymanie. Z każ­
dym dniem nauki !lAłc.iągacie nowy 
dług. I ciągle musicie pamiętać, że 
ten dłu&' trzeba będzie Waszej oj­
czyźnie sPłaclć. 
Waszą i naszą wspólną odpowie­

dczialność określa Plan 6-letni. Plan 
ten katże wyszkolić w tym ezasie 
146 tysięcy absolwentów szkół wy-i;­
SZY.eh. Plan ten każe nam likwido­
wać srz:kodliwe ~jawisko pr.zeciąga­
n:ia i przerywainia studiów. 

W:visze uczelnie i wszyscy na wyz 
szych uczelniach muszą w okresie 
Planu 6-letuiego pracować tak, jak 
pra.cuje cała Polska. 
Dzięki wytężonej pracy setek pro 

fesorów i pracowników naukowych, 
prrzy wyzyskaniu doświadazeń pla-

nowego szkolenia kadr w Związku I Waszą, jest rzeczą Obywaitele P:ro­
Ra<ictieckim - wchodzą od dziś w fesorowie, Pracownicy Naukowi i 
życie nowe. jednolite plany studiów Młod-ziriy, wypełniać te raimy su­
i program.v nauczaniil - rzgodne rz mienną robotą. 

w całych Niemczech Zachodnich 
potrzebami Planu 6-letniego. Nie ograniczajcie się do pracy sa- BER.LIN (PAP). Cała postępowa 

OC1Zckuję od profesorów i pracow motnej. ŁąC2eie się po kilku w do- młod1Zież manlifestowała w dn. 1 paź 
ników naukowych, że będą stoso- browolne .zespoły, uczcie się wspól- dziern·ika w Niemczech Zachodnich 
wać .z. całą konsekwencją dyscypli- nie. swą wolę walki o pokój, mimo terro 
nę pracy własnej i młodz.ieży. Zwracajcie się o pomoc do Wa- ru i represji ze strony pol:kji ade-

Od młodzieży, na której wykSlltał szych nauocycieli, profesorów i pra nauerowskiej i władz amerykańsko-
cenie idą miliardy ciężko rzapraco- cowników naukowych. brytyjskich. · 
wanych pieniędzy - w imię rzadań Pamiętajcie, że dziś inac:rlej już, Mimo skoncentrowaruia przez w!a 
Planu 6-letniego - Państwo ma niż dawniej, w kapitalistycznej szko dze adenauerowskie około 100 tysię 
prawo wymagać i będzie kategorycrz: le, pojmujemy 0adania nauC1Zyci~li cy policjantów i mimo .zakazu urrzą­
nie wymagać ścisłego stosowania szkół wyższych. Profesorowie nie dzania jakichkolwiek demonstracji 
wydanych praepisów. chcą ograniczać 5ię do 1P0kazu swej w dniu 1· paźdiz.iernika, - manid'.e-
Państwo ma prawo karać i będzie wied:i:y i kunsztu naukowego w wy stacje w ob'r-0nie pokoju odbyły się 

karać jednostki, które by naruszały kładzie. Chcą być kierownikami Wa w Hamburgu, Frankfurcie nad Me­
plan szkolenia kadr dla Planu szych studiów, Waszymi pmyjaciół-

1 
nem, Duesseldorfie, !Monachium, 

6-letniego. mi i opiekunami w nauce. Hannowerze, Stuttgarcie, Dortmun· 
Prrz:episy jednak - to tylko ramy. (Dalszy ciąg na str. 2-ej) di.ie, Brunświku oraiz w wlelu in-

nych mniejs.zych miastach. 
W Hamburgu z górą 15 tysięcy 

młodych bojowników o pokój prze­
maszerowało w pochodzie ulicami, 
niosąc transparenty, protestujące 

przeC'iwko remilitaryrz.acji. Przed 
gmachem sen.atu hamburskieg0 do­
srzło do starcia z policją. Wobec licz 
nych aresztowań, w godzinach wie­
czornych w szeregu punktach mia­
sta odbyły się wiece :protestacyjne. 

W Zagłębiu Ruhry 19 tysięcy po 
licji i specjalnie odwołane rz marne­
wrów brygady pancerne wojsk bry­
tyjskich usiłowały, lecz bezskuteCll­
nie, spa:raliżować manifestacje w o 
bronie pokoju. 

OFIARNYM CZYNEM UCZCIM 
33 racznictł 

i li 
Zobowiązania, 

Wielkiej Rewolucii Październikowej 
iwiat~wy Kongres Pokoju. 

które przyri·iosq naszemu państwu ogromne korzyści 
N a apel załogi ZPB im Dzier- Już teraz widać, że Czyn Paidzier 

żyńskjego odpowiadają . maso- nikowy przyniE1Sie nowy, potężny 
wo wlóh.-niarze Łodzi i województwa rozwój wsp6łzawodnictwa pracy, i 
Załogi zakładów przemysłu bawełnia. przyczyni się do wprowadzenia no­
nego i wełnianego kroczą w pierw- wych metod stosowanych na wzór do 
szym szeregu, podejmują.c poważne świadczeń robotników radzieckich, że 
zobowiązania produkcyjne, i VJZywa-
jąc do czynu wszystkich robotników wpłynie n~ dalszy :r;ozwój ruchu wie 
naszego miasta. lowaTsztatowego oraz szkolenia za-

Juź teraz, aczkolwiek akcja· podej wodowego. 
mowania zobowiazań trwa zaled;vie Czyn Październikowy pobudza ro· 
kilka dni, można- stwierdz.ić, że no- botników do nowego twórczeg-o wy­
wy czyn p~z7'.niesie p~ństwu 0 .grom- siłku w drodze do pełnej realizacji 
ne korzyści, ze robotnicy Łodzi przy . 
sporzą pOOladplanową produkcję I Planu 6-letmego, planu dobr()bytu ~ 
wartości setek milionów złotych. socjalizmu. 

ZPiW 1m. Re~monta l 
4 zespoły młodzieżowe o zmniejszo: 

, n?Jlldskłabdz~e 1.2 ludzi, _co przydczky~: 
się o o mżema kosztow pro n CJI 

o 10 .proc. W rezolucji uchwalonej 
U a · zebraniu załogi ZPW im. Rey­
R monta tow. Urbaniak, przewod­

niczący 1 rad.y zakładowej w ··:kilku 
słowach cipowietiział o•· walce, jaki! 
toczy 'klasa •robotnicza całego> świa 
ta w walce z• podzegaczarni wojen­
nymi; wzywając ją . do wzmożone:j 
walki o ·pokój. 

- Niech żyje Rocznica . W.ielkiej 
Rewolucji PaździernikQwej! Sta -
fin, Sta ,..... lin, Bie - rut, Bie -
rut skanduje załoga z entuzjazmem. 
Następuje składanie zobowiązań. 

przez załogę czytamy: 
- Dz~ę~i zwiększeniu produk 

-cji, sl~róCenin 0..yklu obrotowego, 
• ,"zmniejszeniu odpadków, to zna-

. czyi dzięld,,zoBowiązaniom podję­
tym dla uczizenia 33 Rocznicy 
Rewolm;ji Paidziernikowej i ' II 
Kongresu. ·Pok9ju, załoga .zaosz­
czędzi do końca roku sumę czter 
dz\eITT.u dziewięciu i pół miliona 
złotych. 

Zwracam się do Was, Obywatele 
Rektorzy, Dziekani, Profesorowie, 
Pracownicy naukowi i administra­
cyjni szkół wyżsrzych Polski Ludo­
wej. 

Nowy ambasador Republiki Francuskiej 
R<>botnicy składają je w imieniu 
włas.nym i swych oddziałów. 

Oto tow. Wiśniewska składa :w­
bowiązanie w imieniu przępzalni an­
gielskiej. Tow. Eugenia Grzanek i 
tow. Cieplucha również w imieniu 
swych oddziałów składają zobowią­
zania. 

i ZPW im. K: 9wierczewskieeo I 
W ZPW im. gen. K. Świerczew­

skiego robotnicy po:ljęli wiele 
.'lobo~viązań, mających na celu p<>d­
niesienie wydajności pracy, obniże­

nie kosztów własnych itp. W rezolu 
cji uchwalonej na uroczystym zebra 
niu czytamy m. in.: 

złożył listy wwierzytelniajqce Prezvdentowi RP 
Do Was się e.wracam Młodzi Prrzy 

jaciele - dziś studentki i studenci, 
już niedługo inżynierowie, pracow­
nicy gospodarki narodowej, wycho­
wa wcy i naut"Zyciele, lekarze, pra­
cownicy nauki. 
Żyjemy w wielkich c.zasach zma­

qań o przyszłość ludzkości między 
siłami socjalizmu, postępu i pokoju, 
a siła.mi imperialirz.mu i wojny. 
Żyjemy w wielkich, prrzełomo­

wych dla naszego narodu C1Zasach 
;cierania z powierzchni elemi pol­
skiej śladów i resztek kr.zywdy spo­
tecznej, rz.acofania, ciemnoty. W <YZa­
sach budowy nowej, Socjalistycznej 
Polski. 
Właśnie dlatego, że siły postępu i 

pokoju rozbiły faszystowskiego ka­
ta i ciemiężcę, a dziś bronią spo­
k:oju dni Waszej pracy, właśnie dla­
tego, że polska klasa robotnicza wal 
czy rzwycięsko o socjalizm - dla­
tego właśnie Wy. Mlod.z:i Słuchacze, 
jesteście dziś w drziesiątkach wyż­
szych uczelni polskich. 
Czekają na Was nleeierpliwie cl, 

którym zawdzdęczacie możnpść nau­
ki: czeka na Was polska klasa ro­
botnicza, lud pracujący, Wasi rodzi­
ce, bracia, siostrY. rówieśnicy. Po-

WARSZAWA (PAP). - Prezydent 
RzeczypospOiitej Polskiej Bolesław 
Bierut przyjął dnia 2 bm. na audien 
cjj ambasadora nadzwyczajnego i 
pełnomocnego Republiki Francuskiej 
pana Etienne Dennery, który złożył 
Prezydentowi RP listy uwierzytelnia 
ją ce. 

Składając listy uwierzytelniające 

ambasador Etienne Dennery wygło­
sił prrzemówienie następującej treś­
ci: 

„Panie Prezydencie! 
Mam zase~yt wręc.zyć Waszej 

Ekscelencji lis.ty akredytujące mnie 
przy Jego osobie w charakterrze am 
basadora na<lzwycrzajnego i pełno­
mocnego. 

Mam izaszczyt pmedłożyć jednoa.ze 
śnie Waszej Ekscelencji listy odwo­
łujące mojego popr.zednika - pana 
Baelen'a. 

W okresie, gdy międ;zynarodowa 
sytuacja stała się źródłem poważ­
nych trosk wszystkich narodów świa 
ta, Francuz.i trwają w wierrze, że 
mimo różnych ustrojów istnieje mo­
żliwość utrzymania dobrego zrozu­
mienia. między narodami. 

Przyja.źń, która tradycyjnie złączy 

~owy konkurs ,;Glo~u'' 
z naqrodanti 

' - patrz str. 6 

ła Francję z Polską, wspólnota do-- Pmy wręczaniu listów i.lwierrzytel Młodzieżowy zespół na samoprzą 
świad~eń, d1n11anyeb przez oba kra niających obecni byli: podsekretare śnicach wózkowych tow. Zbiorczyka 
je jeszcze niedawno temu, podol>ień stanu w Ministerstw.ie Spraw Zagra zapowiada podniesienie wykonania 
stwo zadań stworzonych dla obu niiC1ZI1ych dr Stainisław Skrzeszew- normy ze 122 na 123 proc. Zespół 
krajów przez konieczność odbudowy ski, dyrektor gabinetu Prezydenta tow. Knapa ze 119 na 1~0 pr-OC. 
- winny być korzystnymi ele- RzeCflypospoMtej Wanda Górska i dy Zespół młodzieżowy oddziału przy-, 
mentami wzajemnego zrozumienia i rektor protokółu dyplomatyC!Z.Ilego gotowawczego przędzalni francu­
zgody. Ministerstwa Spraw ZagraniCfLilych skiej, podniesie wykonanie normy ze 

;le swej stTony mogę Pana .zapew- Henryk Birecki. 112 na 113 proc., co da dodatkowo 
nić, że nie będę szczędrz;ił żadnego Ambasadorowi Etienne Dennery 280 kg przędzy. 
wysiłku, aby osiągnąć cel, który u- towarzy.seyli <clonikowde amb'asady Załoga oddziału stolarni zobowią-
ważam rza tak istotny. francuskiej w Warszawie. zała się do wykonania w terminie 
Dodaję, że b"ędzie mi szC'Zególnie Następnie ambasador Etienne Den do 20 października wanny ,dla far-

mlło, jeśli Wasza Ekscelencja i nery rzostał pr.zyjęty pr.zerz Prerzyden biarni. Dodać należy, że brak w:an­
RIZąd Polski udrz;ielą mi żyC1Zliwego ta RP na audiencji prywatnej, pr.zy ny utrudniał pracę w fal'l>iaTni, któ 
poparcia w tej misji". której obecny był podsekretanz. sta ra od dłuższego czasu na próżno się 

Prezydent Rzeczypospolitej odpo- nu w "Ministerstwie Spraw Zagrani 0 nią starała. 
wied~ał: cznych dr Stanisław Skraeszewski. Oddział mechaniczny zobowiązał 

1.Panie Ambasadorze! Przybywającemu do Belwederu się do wykończenia i uruchomienia 
Rad jestem przyjąć listy uwieray ambasadorowi kompa~ honorowa skręcarki na 400 wrzecion i jednej 

telniające Pana w charakterze am- ~P. oddała honory wo3skowe prizy samoprząśnicy na 200 wrzecion, w 
basadora nadzwyczajnego i pełno- d~w1ękach ~~~ narodowego Fran terminie do 15 paźd:lliernika. Da to 
mocnego przy mojej osobie. CJJ, w chw11i OdJazdu . ambasadora jeszcze w październiku dodatkowycl1 

Podkreślił Pan, Panie Ambasado- Etien~e Dennery odegrany został 1883 kg przędzy. 
nze, że naród francuski wierrzy w polski hymn naTOdowy. Koło ZMP postanowiło utworzyć 
możliwość w.iajemnego .zrooumienia 
i pokojowef współpracy między na­
rodami. Koreańska Armia Ludowa: Pragnę Pana zapewnić, że naród 
polski, budując wytrwale swą lep­
szą, przyszłość, ma pełną świado- d " 
mość mocnych więzów. łą:ezącycb go o p1era ataki nieprzyjaciela· 
z narodem francuskim, a w szcze­
gólności wspólności interesów, pły­
nącej z niebezpieczeństwa galwani­
zowania a.gresYWDości neohitlerow­
skiej, co w świetle doświadczeń o­
statnich dziesięclioleci nie może nie 
być źródłem zaniepokojenia zarów­
no w Polsce jak i we Francji. 

Ofiara krwi wielu tysięcy Pola­
ków, którzy :T,ginęli na ziemi fran­
cuskiej w walce o wolność i niepo­
dległość Francji, • jest szczególnym 
dowodem przyjaźni narodu polskie­
go do narodu francuskiego. 
Może Pan, Panie Amba.sadorze, 

liczyć na moją. pomoc osobistą. i po­
moc Rządu Po-lskdego przy wykony 
waniu misji dalszego zacieśniania 
przyjażni między narodem polskim 
i narodem francuskim, w służbie 
pokoju". 

Nieudane próbą wą.sadzenia desantu 
no u;ąspach Osib.de i Peniondo 

PEIUN (PAP). - W poniedziałko 
wym komunikacie. wieczornym do­
wództwo naaz:elne koreańskiej Ar­
mii Ludowej podało. że na wszyst­
kich frontach jednostki Armii Ludo 
wej prowadzą zaciekłe walki iz. na­
cierającymi wojskami amerykański-
mi. 

W rejonie Seulu nieprriyjaciel, u­
siłując rozwinąć ofensywę w kierun 
ku północnym, niejednokrotnie ata­
kował pozycje wojsk ludowych. Jed 
nakże bohatersko wa.lezące oddzia­
ły Armii Ludowej odparły a.taki nie 

przyjacielskie. W walkach tych jed­
nostki Armii Ludowej zniszreyły 4 
crzołgi, 6 samolotów i inny sprzęt 
wojenny nieprzyjaciela. 

Niepmyjaciel pod osłoną koncen­
try02:nego artyleryjskil.ego ognia o­
krętów wojennych i pnzy poparciu 
lotnictwa usiłował wysaP,rz:ić desant 
na · 1yspie Peniondo u rzachodnich 
wybrzeży Korei. Odde.iały obrony 
nadbrwżnej na wyspie Peniondo w 
zaciekłych walkach za.dały oddzia-
łom desantowym cięikfo straty i ze 
pchnęły je do morza. 

Podobny los spotkał oddlZiały de 
santowe na wyspie Osikde. 

„Włączając się d-0 olbrzymiej 
fali zobowiązań, która ogarnęła 
cały kraj, w odpowiedzi na apel 
załogi huty „Pokój" zobowiązu­

jemy się: wyprodukować z 2.000 
kg odpadków czesankę kolorową 
gatunku B, co da około półtora 
milioha złotych ·oszczędności; 

podwyższyć jakość przędży o 
' 0,5 proc.; · obniźyć koszty pro-

"d'ukcji ·przędzy. co da w sumie 
ponad 2 miliony zł oszczędno­

sc1; wyremontować filtry na 
-dwa1 1t,)>godnie· przed · ustalonym 
terminem; , zastosować oszczędno 

ści . w pralni, uzyskując w ciągu 

dwóch tygodni 104 tys. zrotych. . ' 
Podjęto .także szereg zobowiązań 

indywidualnych oraz · zespoł<>~.1:·cb. 
To-w. Adam Urbaniak zorganizuje 
nowy zespół młodzieżowy oraz ~a­
opiekuje 'się młodzieżą pTacującą sa 
modzielnie. Zespoły stolarni, ślusar­

, ni przed tern\inem wykończą. swoje 
prace. 

~Dalszy ciąg na str. · 2-ej) 

Komunikat 
Dnia 5 p~idziernika. .o godz . 17 

w świetlicy RSW ,,Prasa" przy ul. 
lwirki 17 odbędzie się nerada ko­
respondentów „Głosu Robotnicze­
go" z terenu Łodzi. 

1. 
2. 

Porządek dzienny: 
Informacje polityczne. 
Omówienia nadesłanych kore. 
spondencji oraz nakreślenie pla-
nu pracy na mies, październik. 

3. Dyskusja. 

• 
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Pod hasie°! wałki List studentów i profe.sorGJ 
!;tr. ~ 

o wyko_nan_1e zad_~ń Planu &-letniego do pr:t:emJ:i~;i:cur• 
Uroczysta mauguraqa roku akadem1ck1ego na wyższych uczelniach w Polsce n:::~t:id~.:;:1a:rac:::ą i::~;~c;:. nić Clę, iż my, profesorowie I atu 

dencl Akadernll MedyczneJ w 
Łodzi, nie będziemy azc~ 
naszych sił w słuszne) l sprawie· 
dliwej wa.lee o iwkój. 

a>okończenie ze str. lł 
Młodzi. Przyjaciele! 
Jesteście nową ludową lnteligen­

eją. Inteligencją wyrosłą z ludu pra 
eującego, z klasy robotniczej, z pra 
cującego chłopstwa, z postępowej in 
teligencji, inteligencją, która. lu· 
dem pracującym zawsze pozostanie 
i jego wielkiej, postępowej sprawie 
zawsze służyć będz:ie. 

Wy wzorować się będziecie na 
łolnierzach frontu Planu Sześcio­
letniego i walki o pokój: na przo· 
downikaeh pracy, na racjonali.za.to• 
rach. 

Wprowadzajcie elo pracy i do źy· 
oia. studenckiego nowy styl: styl 
młodej, ludowej inteligencji Polski 
Planu Sześcioletniiego, Polski walczą 
ce.f o poltój i budującej socjalizm. 

Nauezyciele s2kół wyższych, Stu­
Clenci! - Plan S2eścioletni - plan 
rozwoju gospodarczego i ebudowa­
nia podstaw socjalizmu w Polsce, 
stawia przed nami n ie tylko zagad­
nienie - ile nauC'lyć się i nauc~yć 
i jak 'l!lcrzyć się i uczyć. Stawia tym 
bard~ej zagadnienie - czego uczyć 
aię - jakiej nauki uczyć. 

Nam potrzebna jest nauka, która 
będzie docierać do obiektywnej 
prawdy, do istotnego jądra Neczy­
wistości - takiej, jaką jest na.praw 
6ę, po to, żeby tę rzeCtZywistość 
przekształcać w taką, jaką być po­
winna. dla postępu, dla triumfu czło 
wieka i człowieczeństwa nad siłami 
przyrody i nad prawami rozwoju 
społecznego. 

Dlatego pctrzebna nam jest nau­
ka, k tóra przela.mie bariery i ogra­
niczenia. spiętrzone na drodze do 
prawdy, prrz.ez myśl burżuarz:yjną i 
w interesie odchodzących w prze-
1r.ilość klas wyzyskiwaczy. 

Taka. nauka. może wy.rosnąć t wY 
rasta tylko z matel'ialistycznych za 
łożeń, może rll'ZWinąć się i rozwija 
się tylko dzięki dialelctycznej meto­
dzie. Ta.ka tylko nauka. może speł­
nić i spełnia swe wielkie ,postępo­
we posłannictwo ,czerpiąc OŻyWcze 
siły - dzięki zrośnięciu się z wielką 
sprawą XX wieku - ze sprawą so­
cja.listycznej przebudowy społeczeń­
stwa. 

C2ym może być dla ludzkości i ja 
kich wyżyn myśli badawmej może 
sięgnąć taka nauka - przykładem 
jest nauka. radziecka. i dzieła, które 
:i; jej udziałem powstają. 

JeżeJi na takich fundamentach i 
w tym kierunku będziemy umieli 
rozwiJać i pogłębiać polską myśl 
naukową - na.ulta polska. olta.że się 
godną swych wielowiekowych, wiei 
kich i postępowych tradycji na.rodo 
wych i potrafi . oddać na. służbę na­
rodowi i ludzkości g0tlnych spadko 
bierców Kopernika, Pawła Włod· 
kowicza, St. Zeskalbmierza., Frycza· 
Modrzewskiego, Marli Skłodowskiej, 
Wróblewskiego i tylu innych wiel­
kich uczonych, którymi się chlubi­
my. 

Pmed laty, Józef Stalłn1 tak mó­
wiił do młodzieży: 

..... Aby budow~ - trzeba u· 
m1ec, trzeba opanować naukę. 
Aby umieć - trzeba. się uczyć. 
Uczyć się z uporem, cierpliwie, 
Przed nami stoi twierdza., Nazy­
wa się ta twierdza. nauką„. Tę 
twierdzę w.inna :zdobyć mlod:zież, 
jeśli chce być budovvniezym no­
wego życia.„'' 
Wspierać Was będ7lłe silne ramię 

klasy robotnicrej i mas pracują· 
eych, których jesteście dziećmi. To­
warzyszą Wa.m rodzicielsltie u­
czucia. Otacza. Was opieltą Państwo 
Ludowe. Nie poskąpią Wam praey 
ł pomocy Wasi nauczyciele. Reszta. 
- na.leży do was, waszych organi­
zacji, Waszej pracy, 

Polska. Ludowa liczy na Was f cze 
ka Was przy warsztacie pracy, przy 
budowie, w szeregach W81lczących o 
jej przyszłość. 

Pierwszy akademicki rok Planu 
Sześcioletniego 1950 - 1951 rowo· 

weteran SDKPiL - tow Woźniak, 
od 46 lat walczący o zwycięstwo 

socjalizmu - w auli UŁ długo roz­
brzmiewały oklaski. - „My pracą 
przy naszych warsztatach, a wy, 
zdobywając wiedzę - budujemy 
wspólnie Polskę wolnych ludzi, 
wielki szczęśl;w" dom -- Polskl> so­
cjalistyczną. Wzorujcie ałę na· bo­
haterskim Komsomole w was1ej 
pracy i nauce, godnie reprezentuj­
cie miano shldci.ta w Polsce Ludo­
wej, wykonując zad·mia postawia· 
ne przez naszą Partię i Rząd w tym 
pierwszym roku Planu Sześciolet­
niego". 

Przodownikowi pracy młodzież od 
powiedziała okrzykiem: „Niech ży­
je robotnicza, Czerwona Łódź!" 
oraz entuzjastycznymi okrzykami 
na cześć Prezydenta Bieruta. l To­
warzysza Stalina. 
Jednogłośnie uchwalona została 

przez zebranych rezolucja, w któ-
rej czytamy m. in.: • 

Witamy nową organizację stu­
diów, opartą na wzmożonej dys­
cyplinie pracy z uznaniem i za­
dowoleniem w niezachwianym 
przekonaniu, ze będzie ona prze 
sirzegana. przez ogół młodzieży 
studiującej nie z obawy przed 
sankcjami iwrządkowymi i dys­
cyplinarnymi, lecz w pełni śwla· 
domości jej słuszności i celowo­
ści ,". 

Po uroczystym akcie immatryku­
lacji prof. dr. Adam Szpunar wy­
głosił wykład inauguracyjny pł. 
„Znaczenie społeczne kodeksu ro­
dzinnego", 

Ha Politechnice 
„J es teście pokoleniem, które ma 

zbudować na polskiej ziemi zręby so­
cjalizmu - oświadczył i·ektor prof. 
Achmatowicz, zwracając się do mło­
dzieży, zgromadzonej na uroczystej 
inauguracji rolm akademickiego. -
Do tego ma was przygotować nasza 
uczelnia. My, profesorowie, damy 
wam wszystko, co będzie w naszej 
mocy, swą wiedzę i doświadczenie, 
damy wam naukę, nie burżuazyjną 
naukę, sh1żącą klasom posiadającym, 
ale naukę socjalistyczną, która, 
wzmacniając organizm naszego pań­
stwa - przyczynia się tym .samym 
do wzmocnienia frontu pokoju na ca 
łym świecie". 

Z kolei głos zabrał przodownik 
pracy i racjonalizator z Zakładów 
Mechanicznych im. Strzelczyka, od­
znaczony Orderem „Sztandar Pracy" 
- tow. Stefan Misiak, który w imie 
niu załogi fabrycznej złożył młodzie 
ży życzenia owocnej nauki. 

- Robotnicy Zakładów Mechanicz· 
nych im. Strzelczyka z dumą patrzą 
na naszą Politechnikę, z której WYi 
dą kadry inżynierów i techników dla 
polskiego przemysłu - oświadczył 
tow. Misiak. - Wrota WYższych u­
czelni stanęły dziś otworem dla ro­
botniczych dzieci. Robotnicy naszej 
fabryki widzą, w was tych, którzy 
przyjdą, wspólnie z nami realizować 
Plan 6-letni, budować Polsk~ Socjali 
styczną". 

Niemilkną.cymi' ·brawami· przunńta Ł d . którzy walczą o pokój t dobro „ ··· m. o z1 - tow. Bugajski, sekre- l dzk ' I I t h kt' ś t ła młodzież przemówienie tow. Mi- tarz KŁ PZPR - tow. Grudziitski u . osc na. yc ' orzy wia 
siaka. Delegacja studentek wręczyła przodownica pracy ZPB im. Dzier~ nasz pogrzebać chcą w ruinach, 
zasłużonemu robotnikowi symbolicz- żyńskiego - tow. Borecka. za,topić wel krwi celem n,~pełnie-
ną. wiązankę czerwonych goździków. n a swyc 1 własnych Aieszeni, 

Punktualnie o godz. 16 rektor Aka gdy brudne t ~hciwe szpony ame 
Przedstawiciel młodzieży Politech 

niki - ob. Witold Stasiński mówił 
następnie o wielkich i pięknych zada 
niach, stGjących przed studentami 
wyższych uczelni, w których wyko­
naniu studenci Politechniki wzoro­
wać się będą na doświadczeniach stu 
dentów radzieckich • komsomolców. 

demii Medycznej prof. dr Emil Pa- rykańskiej i międzynarodowej 
luch dokonuje uroczystego otwarcia finansjery już jawnie wYCiągają 
roku akademickiego. • się by zdławić wolne życie na-

Z głośników płyną mocne słowa1 rodu koreańskiego, gdy solda-
przemówienia ministra Nauki il teska. kapitalistyczna wymachuje 
Szkół Wyższych _ tow. Rapackiego. nad światem bomb!\ atomową, 

gdy rzuca bomby na. szkoły, szpl 
tale, żłobki miast koreańskich 1 
chińskich - pragniemy zapew· 

Przyrzeka.my stać wiernie na 
stra:iy pokoju w światowym fron 
cie walk! z podżegaczami wojen 
nymi, budować socjalizm w na• 
szym kraju zwląz-,mym bi-ater­
skim sojuszem ze wszystkim ee 
postępowe na świecie, ze wszyst-. 
kirni ludźmi dobrej woli, z przo• 
dującą silą w walce o pokóJ 
Związkiem Radzieckim. 

Po wręczeniu dyplomów de>ktor­
skich przez dziekana Wydziału Me­
chanicznego prof. d1• Al. Uklańskie­
go i dziekana Wydziału Chemiczne­
go prof. dr A. Dorabialską oraz uro­
czystej immatrykulacji - odbył się 
wykład inauguracyjny prorektora 
Politechniki Łódzkiej prof. dr B. Ko 
norskiego na temat „Rola teorii w 
technice", 

Z kolei głos zabiera rektor Akade 
mi Medycznej prof. dr Paluch. Mó­
wi on o drodze, jaką przebyła dotad 

~~~~1:~iicz~ej,po~;~~~~er idz;;~;~~~ Nota Rz~du zw·1ązku Radz·1eck1·eao 
~=~ho~~~:a~!:~~~~~ęi~~c~s~n~~~i~ 9f li 
o perspektywach rozwojowych Aka- do rządów USA, w. Brytanii i Francji 
demii. MOSKWA (PAP) - Rządy Sta- k • -onczona została na początku 195G 
„Obowiązkiem naszym - oświad- nów Zjednoczonych, Wielkiej Bryta- roku. Wszyscy niemieccy jeńcy wojen 

~ył m. innymi prof. dr Paluch - nii i Francji wystosowaly do · Rzadu ni, którzy znajdowali się w Zwiazku 
jest oddanie wszystkich naszych sił Radzieckiego noty, zawierające po- Radzieckim zostali 1·epatriowanf do 

Na Akademii Medyczne1· i umiejętności dla niesienia ludności zbawione wszelkich podstaw twierdze Niemiec za wyjątkiem 9.717 os6i> 
pracującej coraz to lepszej pomocy nia, jakoby w Zwięzku Radzieckim skazanych za dokonane przez nie 

Wielka sala. Anatomicum przy ul. w chorobie i cierpieniach. Ucząc się, znajdowała się nadal znaczna ilość ciężkie zbrodnie wojenne oraz 3.815 
Narutowicza. 60 nie me>gła wczoraj pracując twórczo na polu naukowym, niemieckich jei1c6w wojennych. osób, których sprawy w związku • 
pomieścić kilkutysięcznej rzeszy słu nie możemy jednak zamykać oczu na W dniu 30 września ambasady Sta dokonanymi przez nie zbrodniami wo 
chaczy Ąkademii Medycznej, którzy niebfzpieczeństwa, grożące całej ludz nów Zjednoczonych, Wielkiej Bryta.- jennymi znajdowały się w toku śleds 
przybyli tam na uroczystą. inaugura. kości ze strony podżegaczy 'vojcn· nii i Francji otrzypialy noty zawb- twa, jak również 14 osób, których 
cję roku akademickiego. Na uroczy nych, którzy starają się wytrącić nas rające odpowiedź Rządu ZSRR. Treść repatriacja została cza~owo wstrz)t­
stość przybyli słuchacze wszystkich z tej pracy i jeszcze raz wzniecić po noty do rządu St. Zjednoczonych mana wskutek choroby. 
semestrów, nowoprzyjęci i ci, któ- żogę wojny i barbarzyństwa. 'fym jest następująca: 
rzy w roku przyszłym opuszczą już usiłowaniom musimy przeciwstawić „Ministerstwo Spraw Zagranicz- Wobec przytoczonych wyżej wy. 
mury uczelni, w zdecydowanej więk- naszą zdecydowaną wolę walki o po nych ZSRR, potwierdzając odbiór no czerpujących danych, dotyczących re 
szości synowie i córki robotników i kój, pracę na.d wzmocnieniem naszej ty z 14 lipca br. uważa za konieczne patriacji niemieckich jeńców wojen­
chłopów, właśnie ta najlepsza. część ojczyzny i se>lidarność z całym oho- stwierdzić ao następuje: nych ze Zwiazb.11 Radzieckiego, Rząd 
młodzieży, wyrosła i wychowana w zem postępu. NOWY ROK PRACY Zawarte w wyżej wymienionej no Radziecki nie może traktować teg:> 
twardej szkole" życia, ta, dla której AKADEMII MEDYCZNEJ W ŁODZI cie twierdzenie o tym, że w Związku powtórnego zwrócenia się Stanów 
w Polsce sanacyjnej zamknięte były ROZPOCZYNAMY POD HASŁE:\1 Radzieckim rzekomo znajduje się na Zjednoczonych w tej kwestii do Rzą.­
mury wyższych uczelni. WALKI O WYPEŁNIENIE PLANU I dal znaczna ilość jeńców niemieckich du Radzieckiego? inaczej niż ~ąż~nia 

Na salę przybywaj~ zaproszeni SZEśCIOLE'l'NIEGO. WALKI O PO \pozbawione jc3t wszelkich podstaw i, d? wyl~o~zystan.1a sprawy mennec-
goście, przedstawiciele organizacji KóJ I SOCJALIZ:.\-1". nie odpowiada. rzeczywistości. kich Jencow WOJennych w celach pro 

partyjnych i społecznych, przodowni Na zakończenie zebrani uchwalili Jak wiadomo na podstawie komu-) pagandowych. 
cy pracy, profesorowie, delegaci z rezolucję i tekst listu do 11rofeson1 nikatu. A~en~ji ~AS.S z. ~ ~aja ~r. ~ząd ~adzi;~ki ~kie~o:wał noty a~­
innych uczelni, zastępca przewodni-\ Joliot-Curie, który oddzielnie publl repatnac3a mem1eck1ch Jencow WOJen 1og1czneJ tresc1 i·own1ez; do rządow 
czącego Prezydium Rady Narodowej kujemy. nych ze Zwią.zku Radzieckiego za- Anglii i Francji. • 

Nowe normy i nowy system płac w górnictwie 
Od dnia 2 października górnicy w 6-letni przed górnikami - rzadania 

przodkach, a więc iz.atntdnieni bez- wzrostu wydajności pracy w ciągu 
pośrednio w produkcji, „na węglu", sześciolecia o 36 proc„ bez czego nie 
pracują na nowych, podwyższonych moglibyśmy wykonać planu budo-
śrcdnio o 10 proc„ normach. wy podstaw socjalizmu. 

Stare normy, oboMązujące w pre:e 
myśle węglowym od stycznia 1949 r. „Wydajność • praćy - oto eo jest 
pnzestały już być czynnikiem mob1- najważniejsze, najbardziej zasadni­
lizującym robotników do :podwyisze C'Ze dla n1>wego ustroju" - uczył 
nia wydajności pracy. Stare normy Lenin. Zmiana norm w górnictwie 
bowiem, dzięki rO'Zwojowi współza- to fragment walki o wyższą wydaj­
wodnictwa, dzięki wrzrostowJ świa- ność pracy, stanowiącą nieodzowny 
domośct mas górniczyCh, dz.ięki lep warunek ostatecznego zwycięstwa 
szej organizacji pracy i poprawie nowego ustroju nad starym, waru­
stanu techrukznego kopalń, były nek nieustannego ro-zwoju gospodar 
przekrace:ane przez: 90 proc. górni- czego i wzrostu dobrobytu mas pra­
ków pI1Z0dkowych. Dotychczasowe cujących. 
normy były praekraczane średnio o Nowe normy w górnictwie przy-
20 proe. I c:zyn.ią się do iZ.większenia wydoby-
Podwyźszenie norm w górnictwie cia węgla, podstawowego surowca 

to pierwsey krok na drodze realiza- naszej gospodarki oraz głównego na 
cji rz:adania postawionego przez Plan I szego bogactwa, za które kupujemy 

izagranicą nlez.będne surowce i un.ą 
dzenia imvcstycyjne. 

warunkach o 10.388 <Zł więcej, Sa­
ternus zaś o 1.930 rz.l mniej. 
Przykład ten aż nazbyt dobitnie 

świadczy, że reforma płac rórnlków 
przodlcowych przynosi znacm11< po• 
prawę robotnikom pracującym su· 
mlenn4e i wydaJnle. Znika również 
obecnie możliwość „podciągniecia" 
swoich zarnbków d'l.~~ki wydaj nej 
pracy towarzyszy w tym samym od 
dziale kopalni. Kto nie wykona swo 
jej normy, poniesie konsekwencje fi 
rumsowe. Kto natomiast będzie pra­
cował dobrze, zarobi wii;cej bez 
względu na to, czy jego towarzysze 
w tym samym oddziale wykonują, 
swój plan, czy tci nic. 

Położyć kres okupacji wyspy Taiwan przez USA 

Wraz ze zm1aną norm uległ rów­
nież zmianie system plac i premio-­
wania górników cz.atrudnionych w 
przodkach. Za~adnicza stawka jest 
obecn ie o 22 proc. wyższa. Zamiast 
dotychczasowej premii oddziałowej, 
trzn. wypłacanej górnikom za wyko­
nanie planu prrzez oddział kopalni, 
y.rprowadzono premie 2:espołowe lub' 
indywidualne. Każdy górn.iik za wy­
konanie swojej normy 2:espolowej 
lub osobistej otrzyma premię w wy 
sokości 25 p roc. stawki rz:asadniczej. 
Ponadto 'la każdy wózek węgla wy­
dobytego ponad normę będme się 
płacić nie jak dotychcrzas dwa razy, 
lecz dwa ~ pół razy więcej, niż rza 
każdy wózek węgla wydobyty w ra 
mach normy. Kwartalne wypłaty rz 
tytułu Karty Gómicrz.e j wzrosną o 
22 proc. Łącznie roczny fundusz 
płac górników przodkowych Powięk 
szy się o 265 milionów clotych. 

eetycja ~hińczyk6w, wysiedlonych z wyspy, do Zgromadzenia Ogólnego ONZ 

Nowy system jest sprawiedliw­
S2'.Y od pop!Tledniego. Górnik Józef 
Mertyński na przykład, z kopalni 
„Bobrek", pracując na ścianie wy­
konał w lipcu normę w 153,4 proc„ 
ale nie otrzymał premii, ponieważ 
jego oddział wydobył rz.aledwie 83,6 

PEKIN (PAIPJ. - Konferencja I lub ustanowienia opieki ONZ odpo· Tali.wa.nu jako części Chin. proc. planowej iloścł węgla. Na od-
Chil'1cr.iyków wysiedleńców z wyspy wiadamy: „nie"! ' 2) natychmiastowego wycofania wrót - górnik Wi lhelm Saternus 2'. 
Taiwan, r.iamiemkałych w Japonii Dlatego też prosimy Narody Zjed- obcych sił zbrojnych, m.ajdujących kopalni ,,Wiec1.orek" wyrobił na fi­
wystosowała petycję do Zgromadze- noczone, aby nie aprobowały żad- się obecnie na Ta.iwanie, ponieważ la?'le tylko 97.7 proc. normy, ale o­
nia Ogólnego ONZ i pmewodniczą- nych samozwańc-zych opiekunów interwenoja ieh .test bezprawna, trzymał premię, ponieważ jego od­
cego Rady Ministrów Związku Ra- nad wyspą Taiwan. 3) odrzucenia wszelkiej propozy- dział przekroczył plan wydobycia o 

i przewo~niczącego Rady Ministrów ZSRR - tow. Józefa Stalina 

System płac górników przodko· 
wych przeszedł e.e wszech miar po­
żądaną ewolucję. Do marca rb„ pre 
mia była wypłacana górnikom w ,za 
leżności od wykonania planu przez 
całą kopalnię. Od marca obowJązy­
wała zamiast premii kopalnianej nie 
wątpliwie lepsza ;premia oddziało­
wa, która jednak - jak wynika z 
pm.ytoczonych przykładów - posfa­
dała poważne wady. Obecna premia 
zespołowa lub jndywidualna będzie 
potężnym bodźcem do podnoszenia 
wydajności pracy. Każdy górnik 
pnzodkowy bowiem będzie dokład­
nie wid:?Jiał ścisły 2'.Wiąozek, jaki ist­
niejir między zwiększeniem wydaj· 
ności pracy a wzrostem zarobków. 

Jest to rz.naczne udoskonalenie sy 
stemu płac, jest to w ielki krok na­
przód na drode.e realizacji socjali· 
stycznej zasady-„każdemu według 
jego pracy". d'llieckiego Józefa Stalina. Petycja W konkluzji Narody Zjednoczone cjl, która mogłaby doprowadzić do 6,2 p roc. 

podkreśla, że wyspa Taiwan jest powinny dążyć do: ustanowienia powiemictwa nad WY Pre.y nowym systemie płac górnik 
nieodłączną częścią Chin. Petycja w 1) potwierdzenia. statutu praiwnego sp!\ lub do .iej oderwania. od Chin, Mertyński rzarobiłby w tych samych 
imieniu 40 tysięcy Chińczyków - ---------------------------------------------­
wysiedleńców rz wyspy Taiwan, r.ia­
miesrzkałych w Japonid, stwierdr.za 

czął się, 
Niech iyje Was-za pmyszłoś6: Pol· m'zn;;~agf na to, :ie Tai.wan jest nłe 

ska Socjalistyczna.. . 
Niech żyje przyw6dca. tych sił na odłączną częścią Chin, pod1ąć nale-

Imponująca manifestacja w Pekinie 
Rozwijanie i udoskonalanie syste· 

mu płac, uzależnianie w coraz więk 
szyrn stopniu zarobków od wyników 
pracy oraz pilne, wnikliwe badanie 
realności norm, dostosowywwie ich 
do nowych i coraz lepszych warun­
ków pracy - to potężna dŹWignia. 
naszeao roi;woju, to gwarancja po­
wodzenia, naszych planów gospodar­
czych, t~ jedyna. drQga, wiodąca. kia. 
sę robotniczą do dobrobytu. 

rodu, które nas do niej prowadzą. - ży natychmiastowe kroki w celu po w pierwszą rocznicę 
łożenia. kresu bezprawnym aktom 

Prezydent Polski Ludowej - Bole· bezpośredniej łnterwenc"' obceJ· na E ) U t · i I sła.w Bierut. "' P KIN (PAP - roczys osc 
Przemówienie zakończono i oto z Ta.iwan, interwencj~ która stanowi rocznicy proklamowania Chińskiej 

oklaskami brzmiącymi w auli Poli- groźbę dla pokoju światowego. RepulJliki Ludowe.i rozpoczęły sie 
techniki Warszawskiej łączą się Przynależność Ta.iwanu do Chin w Pekinie - stolicy Ludowych 
gorące oklaski zgrom:u1wnej w auli - podkreśla następnie petycja - Chin wieczorem 30 września. 
UŁ młodzieży łódzkiej. Brz:nią została. potwierdzona. w uroczystych O godzinie 10 rano rozpoczeła sie 
okrzyki na cześć pokoju. układach międzynarodowych. na pbcu, na którym rok temu 
Głos zabiera i·ektor uŁ ob. prcf. Ponieważ uznano, że Taiwan jest Mao Tse-tung proklamował Chiń-

dr. Chałasiński, który obrazuje w częścią Chin i że r.iasada n iemiesza- s:n1 Republike Ludową - wielka 
swym przemówienia ogromne prze- nla się stanowi ściśle ustanowioną defi!Rda wo~skowa. 
miany, jakie zaszly· w na,;z:-, m kea- „normę prawa", obecność sił zbroj- P rzed rm:poczeciem defilady roz­
ju dzięki temu, że władz~ w swe nych wszelkiego państwa. obcego na legło się 29 salw artyleryjsk ich . Po 
ręce przejął lud pra..:.1.::1c·y mi3t't i tej wyspie traktowana. musi być ja złożeniu raportu przez dowódcę de· 
w si. „Uniwersytety krajów kapi- ko ald bezpośredniej interwencji filady - zastępcę szefa sztabu ge­
talistycznych - mówił m. in. ob. wojskowej. Tego rodzaju akt inter- neralneg•> generała Ne Sen-czena, 
prof. dr . Chałasiński --<!hylą się wencji stanowi jawną groźbę· dla po glównodowodzący Chiński"j Armil 
ku upadkowi, a młodzież robotni- koju i należy natychmiast p<tdjąć Wyzwoleńczej generał Czu Teh 
cza i chłopska nie ma do n ici1 de- kroki dla położenia. kresu temu sta - powitał przygotowane do defilądy 
stępu. Polskie uniwersytety w op<1r nowt rzeczy. Mocarstwo agresywne oddzia ły wojskowe, Następnie od­
ciu o naukę marksiznm-leninimrn, usiłuje wciągnąć Narod:v Zjednoczo czytany został rozkaz głównodo•No­
w oparciu o postępowe tradycje poi ne v konflikt z powodu Taiwanu. dzącego Armii Ludowej wydany z 
skiej nauki l'J.iaj~ ś•c .il'.f)' <\ .., vil- My, Chińczycy z wYSPY Taiwanu okazji I rocznicy Chińskiej Repu­
&taw w służbie wol11ości, pokoju, - stwierdza w konkluzji petycja - bliki Ludowej. 
socjalizmu. pracujemy dla szczęścia jednolitych. „Na.ród jest wam wdzięczny za. 
„Nauk~ w wl\IM o wykonanie nierozdzit'łnych Chin. Występujemy wyzwolenie - czytamy m. in. w 

Planu Sześcioletniego, nauka w za jednoczeniem, a nie rozbiciem rozlrnzie. - Wyzwólcie naszych. bra 
walce o pokój" - oto hasło, w imię Chin. Wszelka propozycja wysunię- ci cierpiących na Taiw:inie i w Ty­
którego otwier am rok akademicki ta w imieniu Chi11czyków z Taiwa- becie. Jesteśmy gotowi do walld 
na Uniwersytecie, zrodzonym z naj- nu, która doprowadzi do oddziele- o pokój"! 
lepszych tradycji polskiej nauki" nia nas od Chin n ie będzie wyraża- , W defiladzie wojskowej w ziE;!i 
- zakończył swe prz<::mówlcnie ob. ła prawdz :wych dążeń ludności Tai udział lotnicy i m'.arynarze floty 
rektor. wanu. Wszystkim tym. którzy goto- wojenne.i. piech0ta i artvleria. 

Gdy na trybunę wstąpił przo- j wi są udzielić nam pomocy jedynie Przez plac przechodzi dywizja 
downik pracy z ZP.3 int. Stalina. dro;;; pI"leprowadzenia plebiscytuczołgów, składająca sie z czołgów 

proklamowania Chińskiej · Republiki Ludowei 
produkcji amery!rnńskiej, zdoby­
t:roh u rozgromionej armil kuomin­
tangowskiej, przejeżdżają dywizje 
kawalery jskie i dywizje zmotory7.o­
\'!anej piechoty. W defiladzie pci­
wietrznej wzięło udział kilka 
eskadr lotnictwa· bombowego i my­
śliwskiego. 

Po defiladzie wojskowej odbyła 
się potężna demonstracja ludności 
pracującej Pekinu, w k tórej w.zięło 
udział 500.000 osób. Na czele pocho• 
du kroczyły kolumny młodzież~', 

które niosły transparenty z wyra­
zami wdzięczności dla Centralnaao 
Rządu Ludowego, Chió r.k iet P .1rtii 

J. F, Cb. 

Komunistycznej, Armii Ludowo- -x-
Wyzwoleóczej i wodza narodu chiń Dzień ~valki z nędzą 
skiego Mao Tse-tung'3.. * .., * i woiną we Francji 

Wszystkie centralne dzienniki GENEWA (PAP) - Z Paryża do-
chińskie opublikowały na pierw- noszą, że w ramach „Dnia walki z 
szych stron:i.ch depeszę powitalną nędzą i wojną" - 30 września od­
Stalina •.. przesłan" Mao Tse-tungowi były się w całej Francji potężne 
z ol_ia~1. I rocznicy proklamowania manifestacje, zorganizowane przez 
Chlnsk1eJ Republiki Ludowej. I Z\viązek kobiet !:r.rncml1ich. 

Zobowiązania łódzkiego śIDiata pracv . 
(Dalszy ciąg ze str. 1-eJ) spół dobrych strzelców, wykonać do-1 zmierzających do wywołania. no 

datkową pracę społeczną na rzecz od wej wojny". 

I ffUfl.0C SP" przy p S T Il l ~udowującej się W a.rszawy, ?eklaru Podobne zobowiązania napłynęły i „ . , .r, Jąc na ten cel 250 .iunako-dm robo- nadal napływają z wielu innych za-
'----- - czych. kładów pracy. 

Junacy hufca „Służby P<tlsce" w .------_.'---------
przy Państwowej Szkole Tech rezolucji uchwalonej przez I ZP I 

niczno - Przemysłowej w Łodzi na junaków czytamy m. in.: Dz. im. Ofiar 1 o Września 
zbiórce w dniu 29 września w odpo „Wierzymy głęboko, że nasz 
wiedzi na apel załogi huty „Pokój" wkład do dzieła budowy Polski W ZPDz. im. Ofiar 10 Września 
podjęli dla uczczenia 33 rocznicy Socjalistycznej przyśpieszy wy- poważne zobowiązania podjęła 
\Vielkie3· Rewoluc3'i Socjalistvczne1· 111łodz1'ez· Zl\lP ov" k '~ a · a-! , konanie wielkiego Planu 6-let- • - ~s -a . "org mzow a 
następujące zobowiązania: powięrl:- ona 27 produkcyjnych zespołów mło 
szyć w miesiącu październiku o 100 I niego: który stan~wi odpowin~i dzieżowych, które już od 1 paździer 
procent prenumeratę „Sztandaru na mecns knowama amerykan- nika ro zpoczęły między sobą. dlugo-
lliłodych", zorganizować w hllfcu ze skich podżegaczy wojennych, falowe współzawodnictwo. 
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Zacieśniając więzy ż masami, przezwyciężając braki-ubojowimy nasze organizacje partyjne 

Z dyskusji na li Wojewódzkiej Kont ere~cji Partyjnej w lodzi 
• 

Andrzei ..l~drzeiczaH. Ewa Soltysla1' 
I sekr. Podst. Organizacji Part. przy Zakł. M.-1. Członek spółdzielni produkcyjnej w 

Rozpoczęliśmy od uaktywnien~·a 
qrup partq;nqch i agitatorów 

sti\lf\iSrm v udaremnić 
W referacie sprawozdawczym I se­

kretarza KW, tow. Stasiaka, padło 
wiele krytycznych i słusznych uwag 
pod adresem organizacj; partyjnej na 

naliśmy dzięki temu plan lipcowy w 
103,5 proc., w sierpniu - w 105 proc„ 
a wrześniu - w 106 proc. 

Analizujemy również nasze braki. 
wszelhle chwqtq wroqa hla§oweqo 

szych zakładów. • 
Ist"tnie nasza organizacja partyjna 

nie potrafiła wykorzystać entuzjazmu 
załogi i przez długi czas wlokła się 
w ogonie wydarzeń. Dla przykładu 
niech posłuży następujący fakt. Za­
łoga podejmując zobowiązania na 
1. ·Maja 1949 r. podniosła plan aż o 
30 proc. lecz egzekutywa organizacji 
partyjnej mało wnikając w zaqadnie­
nia produkcyjne i nie analizując wy­
ników przodujących robotników i bry 
gad, nie umiała zorganizować upo­
wszechnienia ich doświadczeń ani po 
pularyzowania nowych metod pracy. 

Towarzysze na poszczególnych dzia 
łach pracy dziś już sami kontrolują 
wykonanie planów odcinkowych. Ten 
nowy styl naszej pracy - masowy 
udział aktywistów w życiu fabryki 
umożliwił nam podjęcie zobowiązań 
na cześć 33 Rocznicy Wielkiej Socja­
listycznej Rewolucji Patdziernikowej 
na sumę 128 milionów zł. 

Józef '--eszcząrishl 
Przewodniczący klubu racjonalizato­

rów FSJ Nr. 1 w Tomaszowie 

Przyznaję, że stan liczebny naszej or­
ganizacji 1est niedostateczny, a prze­
cież są u nas cenne kadry: wartościo 
wi przodownicy i nowatorz/ produk­
cji, jest wiele ofiarnej i zdolnej mło­
dzieży. 
Będziemy obecnie walczyć o to, by 

najlepszych z nich wprowadzić w sze 
regi Pdrtii, by podnieść ich poziom 
ideologiczny, uczynić ich bojownika­
mi naszE\j słusznej sprawy. 

Pracę klubu racjonalizatorów 
można i trzeba planować 

społy młodzieżowe, które uzysku.Ją 
doskonałe wyniki, wciągnęliśmy do 
tej pracy również kobiety. S11óldzielni& produkcyjna w Stu-

I 
stawie naszej organizacji partyjnej, 
potro.filiśmy dać skuteczną odprawę 
wrogowi klasowemu l spółdzielnia 
nasza, C'hoć stosunkowo powoli, roz­
wijała si<; stale. 

Siewy jesienne przeprowa.dziliśmy 
zespołowo. Kończymy remonty bu­
dynków gospodarczych. W oborze 
zespołowej mamy już 15 dorodnych 
krów. Przeprowadzona z inicjatywy 
organizacji partyjnej reorganizacja 
zarządu sprawiła, że spółdzielnia na 
sza pracuje coraz lepiej. 

To właśnie spowodowało nową fa 
lę zaciekłych ataków wroga klaso· 
wego na naszą spółdzielnię. Lecz 
stosowane obecniie przezeń formy 
walki, stały się jeszcze bardziej pod 
stępne. Wróg klasowy już nie posłu 
gujc się grożbami wobec członków 
s11óldziclni oraz chłopów mało i śre 
dniorolnyrh, gospodarujących jesz­
cze ind~·widualnie. 

Natomiast zabrał się do rozpija-

nia ich, występując pny tym jako 
ich rzek<>my dGbroczyńca. Ta. forma. 
walki 11ie tylko utrudnia pracę na­
szej s11ółdzielni, ale wpływa ujem­
nie na przebieg takich doniosłych 
akcji, jak kontraktacja, a zwła.ucza 
skup zboża. 
Trzeba stwierdzić, że KGmitet Gmin 
ny w Czernie\\iCa{!h nie wykazuje 
dostatecznej czujności wobec tych 
nowyrh chwYtów wroga. kla.sowego. 
Nie dostrzega, czy też nie p(}trafi 
dostrzec wrogiej działalności. Nie mo­
bilizuje do walki chłopów mało i śre· 
dnlorolnych, 

Ten ~tan musi ulec zmianie. Sto­
jące pi"'zed na.mi za.dania na odcinku 
wsi nakładają. na całą Grganiza.cję 
party.iną. naszej gminy obowiązek 
WZ11110żenia pracy politycznej wśród 
chłopów mało l średniorolnych, w 
celu uodpornienia ich i zmobillz-0-
wania do walki z wrogiem klaso­
wym, 

Również administracja nie nadaża­
'ła za entuzjazmem pracy załogi. 
Szwankowało zaopatrzenie. Robotnicy 
na naradach wytwórczych mówili o 
niedociągnięciach, lecz ani organiza­
cja partyjna, ani rada zakładowa, ani 
dyrekcja nie czyniły dostatecznych 
wysiłków w kierunku realizacji postu­
latów załogi. 

Klasa robotnicza wykazała już nie 
raz, że potrafi łamać na-..vet najtrud­
niejsze przeszkody, że niezach w iame 
kroczy do socjalizmu. Jednak chcąc 
wypełnić owe wszystkie doniosłe za­
dania, stojące przed nami, musimy 
uświadomić je masom, musimy zapo­
znać z nimi rzesze ludzi pracy. 

Trzeba, aby nasza organizacJa !Jar dziankach, pow. rawsko-mazowiec­
tyjna oraz rada. zakładowa także za k~ego powstała w atmosferze ostrej 
poznały robotników z zadaniami Pla- walki klasowej. Musieliśmy nieu­
nu 6-letniego. Należy wy\:orzystać stannic odpierać ataki wroga, który 
wszelkie środki oddziaływania: pn- po początkowo stosowanej propa­
pagandę wzrokową, pogadanki, nara gandzie oszczerstw i. kłamstw, prze­
dy, zaznajomić załogę szc.zegółowo. z szedł następnie <lo prób zastrasza­
założeniami Planu 6-letmego, aoy nia bezpośrednimi groźbami posz<!'Le 
każdy robotnik przy swej maszynie. gól11yrh członków spółdzielni. Trze­
mógł już z góry obmyślać sposobi ba powiedzieć, że w walce tej Ko­
podniesienia wydaj'_lości swej _pra~~': mitet Gmiinny niedostatecznie się na 
aby mógł świadom1e planowac s1rnJ 

1 

mi interesował i nie okazał nam na­
udział w realizacji naszegG Piana leżytej pomocy. 

Euąeniusz Malate!! 

Po wyborach w kwietniu br. nowy 
komitet rozpoczął swą działalność 
przede wszystkim od usprawnienia 
pracy organizacyjnej. Istniały np. do 
tąd grupy partyjne ; agitatorów, lecz 
tylko na papierze. Vlf rzeczywistości 
nie przejawiały one żadnej dzialal­
ności. Zaczęliśmy od reorganizacji 
grup. Z każdym towarzyszem prze­
prowadziliśmy indywidualne rozmo­
wy. 

Pr3ewodniczący spółdzielni produk­
cyjnej w Grochowie, pow. Kutno. 

Wielkie założenia Planu 6-letniego 
powinny być doskonale :mane I .żde­
mu robotnikowi. Bowiem tylko wów­
czas można będzie świadomie wal­
czyć o wykonanie planów, usm:ają(; 
w pol'ę wszelkie przeszkody. 

Osiągniącia i braki nasze; spółdzielni 

W rezultacie powstało 13 grup 
partyjnych i 6 grup a!fifatorów. 
Komitet fabryczny podjął specjal­
ną uchwałę o pracach grup. Towa­
rzysze otrzymali konkretne zada­
nia partyjne, egzekutywa zaś kon­
łlolowala ich wykonanie. 

Co to nam dało? Sygnały naszych 
lowarzysz.y i kontrola wykonania po­
zwoliła likwidować braki, szczegól­
nie w wydziale zaopatrzenia. Wyko-

Przekonaliśmy się o tym, odkąd w 
naszym klubie racjonalizatorskim roz 
poczęliśmy pracę planową. Zapozna­
jąc się dokładnie z plapami na l'Ok 
następny, staramy się już z góry 
przy opracDwywaniu nowych pomy­
słów racjonalizatorskich usuwać „wą­
skie gardla", które mogłyby w przy­
szłości hamować naszą produkcję. 

Nasz klub ])Osiada już dokładnie 
O]lracowany ]llan działania na !'O!c 
1951. Staramy się coraz bardzil!j 
usprawnić system remontów szybko­
ściowych. :M:amy już obecnie dwa ze-

Henrąh Mubichl 
---------------------------! sekretarz Komitetu Miejskiego w Pabianicach 

Zawrót głowy od powodzenia 
s\ał się źródłem błędów ZPB w Pabianicach 

Jeżeli na dzisiejszej ,konierencji 
tak wiele mówiło się o wadliwej 
pracy organizacji partyjnej przy 
PZPB, to winę za ów niepomy:llny 
stan ponosi bezsprzecznie Komitet 
Miejski. Trzeba przyznać szczerze, 
że KM mało uwagi . poświęcał orga 
nizacji partyjnej tego największego 
na naszym terenie zakładu, nie kan 
trelował jej pracy, nie mobilizo­
wał do usuwania niedociągnięć. 

Organizacja partyjna przy PZPB 
upoiła się początkowymi sukce!'umi 
produkcyjnymi i nagrodami, które 
:zakłady zdobywały we współzawo­
dnictwie. Spocząwszy na laurach, 
organizacja partyjna wpadła w biu 
rolcratyczny styl pracy, nie wiążąc 
się z masami robotniczymł, nłe pra 
eując operatyWnie, nie reagując na 
rażące braki, występujące z bie­
giem czasu na poszczególnych od 
działach. 

Towarzysze z PZPB długi czas nie 
doceniali pracy grup partyjnych i 
agitatorów, nie opiekowali się ko­
łem Zl'vIP, nie czuwali nad przebie­
giem szkolenia ideologicznego. Te 
wszystkie poważne błędy sprawiły, 

że organizacja partyjna rozwijała 

się słabo, że poza jej szeregamf po 
zostawało wielu najbardzie] wartoś 
ciowych członków załogi fabrycznej. 
Organizacja. partyjna nie pracowała. 
wśród mas. 

Obecnie po przeanalizowaniu 
przez Komitet Miejski działalnoś­
ci organizacji podstawowe] przy 
PZPB, w oparciu o wytyczne II Kon 
ferencji Wojewódzkiej dążyć będzie 
my do całkowitej zmiany stylu pra 
cy tej najliczniejszej na. naszym te 
l'enie organizacji. 

6-letnieg-o. Mimo to, dzięki zdecydowanej po-

Gdy ubiegłego roku organizowali­
śmy naszą spółdzielruę produkryjna, 
~ nieufnością i w postawie wyczeldwa 
nia patrzyli na to niektórzy chłopi 
mało i średniorolni, pozostający jes:~ 

Stefan Hatarząńslfi 
Kier. Wydz. Rolnego KP PZPR w Kutnie 

Hic bez mieiscowych organizacji partyinych 
na odcin•u przebudoUJq wsi 

Komitet powiatowy w Kutnie po-! w Nowej Wsi, zorganizowana wyłą- ·wdowy dlatego chcą spółdzielni, aże­
pełnił wiele błędów w p:r:acy n,ad ro- cznie przez miejscowy aktyw. by nie musiały same pracować. Za-
3WOjem ruchu · spółdzielczości pro- Nie docenialiśmy również roli ko- przeczeniem tego jest fakt, że do tej 
dukcyjnej r;a wsi. Najważniejszym biet wiejskich w pracy dla przebu- pory żadna kobieta tej spółdzielni 
z nich było to, że nie analizowaliśmy budowy wsi. KP nie uwzględniał te- nie opuściłc ani jednego dnia pracy~ 
dokładnie terenu. Przystępując do go tak wafoego czynnika. A co wy- Wzbogac<>ny dotychczasowymi do­
organizowania ;i:ebrań założyciel- kazuje rzeczywistość? Kobiety na świadczeniami KP w Kutnie rady­
skich w określonej wsi, nie byliśmy tym odcinku wiele mogą zdziałać. kalnie Zillicnił styl pracy w \Valce 
dostatecznie ' zorientowani czy chło- Weźmy choćby spółdzielnię produk- o przebudowę wsi. 
pi mało i średniorolni tej gromady cyjną w Kr:.eśn.ie. Jest to jedna z le- Nic bez miejscowych organizacji 
zostali należycie uświadomieni, czy piej rozwijajqcych się spółdzielni, - oto na;.za zasada. Ale trzeba je 
są należycie przekonani o wyższości stworzona wlaśnie przede wszystkim uprzednio ubojowić i uodpornić na 
gospodarki zespołowej nad indywi- przez kobiety. Wśród organizatorek I ataki wroga klasowego poprzez pod­
dualną. Dlatego też nie zawsze zakla były dwie wdowy. Wróg klasowy usi niesienie poziomu politycznego ich 
daliśmy ~r;ółdzielnię produkcyjną na łował to wykorzystać, twierdz::ic, że czlo11ków. • 
odpowiednio przygotowanym grun-
c'e. 

Wyniki takiej pracy nie kazały 
długo na siebie czekać. Spółdzielnie, 
zogranizowane w takich warunkach, 
od początku pracowały źle. Trzeba 
było włożyć wiele wysiłku, aby pra­
cę w spółdzielni postawić na właści-
wym pozi<;mie. . 

Drugim poważnym błędem było 
niedocenianie roli aktytvu terenowe 
go przy organizowaniu spółdzielni. 
Pierwsze spółdzielnie zakładaliśmy 
przy pomocy aktywu powiatowego. 
Lecz doświadczenie- wykazało, że 
najlepszymi spółdzielniami są te, 
które powc!ał do życia aktyw miej­
scowy. Jako wymowny przykład mo 
że posł:.iżyć spółdzielnia produkcyjna 

/łlarlan NoUJah 
I sekretarz KP w Łasku 

Nie wolno zaniedbywać 
żadnego odcinka procy partyjnej 

Y'( okresie. d:Vóch m!esi~cy .Powo- /nie zasięgu naszych '."pływów na 
łaltsm~ do zyc1a 6 społdz1elm pro-1 najszersze masy pracuJącego chłop­
dukcyJnych. Jest to niewątpliwie stwa. A przecież na 259 gromad ma 
poważne osiągnięcie. Ale wskutek my zaledwie 56 organizacji gro-
koncentracji naszych wvsiłków w madzkich. 
tym kierunku zaniedbaliśmy wiele W lipcu i sierpniu br. zajmowaliś 
innych ogromnie ważnych spraw. my się wyłącznie zagadnieniem spół 

M. in. nic położyliśmy należytego dzielczości produkcyjnej. To było Przede wszystkim - nie prowa­
dzono tutaj kontroli wykonywania 
planów produkcyjnych. Odqziały 
IX, X i XIII od wielu miesięcy nie 
realizowały swych planów, a orga­
nizacja partyjna nie potrafiła wska 
zać na przyczyny tych niedomagań. 
Dopiero pod wpływem interwencji 
KM kierownictwo organizacji podsta­
wowej przy PZPB przystąpiło do raz 
patrzenia pracy tych trzech oddzia 
łów i stwierdziło, że kierowmcze 
stanowiska zajmowali tam wrogo­
wie klasowi, świadomie działaJący 
na szkodę zakładu. Zmiany perso­
nalne, uaktvwnienie i zaostrzenie 
czujności organizacji p2:-tyjnej szyb 
ko doprowadziły do usprawnienia 

nacisku na rozbudowę organizacji naszym błędem, świadczącym o bez 
pai·tyjnej w powiecie, na rozszerze planowości i żywiołowości w pracy, 

------------------------------------·--.:..... __ __:.______ bo przecież mieliśmy opracowany 

PaUJel .f:.ąsz1'.ows"I -Przewodniczący Zarz!idu Powiatowego ZMP w Łowiczu 

Nowe zadania wymagają nowych· form pracy 

produkcji. I , 

Czeslaw 'Wojtala 
Major Wo.isk Polskich 

Nasze organiracje partyjne dotych 
czas pracowały zbyt słabo wśród 

młodzieży. Skutek tego jest taki, że 
organi.zacja ZMP w Łowiczu liczy 
w swym gronie niewielu członków 
Partii - brak jej silnego partyjnego 
trzonu. Zarząd Powiatowy ZMP nic 

N a straży pokoju 
i zdobyczy mas procujących Polski ludowej 

wypełniał swych lladań, nie polra- przed niczym. aby tylko nie strac:ć 
fił uczynić 11. orgun'zacji mlodzieżo- tej posiadanej, w straszlhv7 sposób 
wej najbliż.szego pomocnika Partii, w~yskiwancj siły roboczCJ. Spoty­
nie zasilał szeregów organizacji par kamy w terenie chłopców obdar­
tyjnej swymi najlepszymi ludźmi. tych, głodnych, nie um~ejących ani 
Uchwały Rady Naczelnej ZMP CtZytać ,ani pisać, chłopców, drżą­

wskazały nam nowe, właściwe dro- cych z lęku przed swymi ,.panami". 
gi, na jakie winna wkroczyć nasza Niedawno do trójki ZMP-owców 
organizaqja. Na podstawie tych u- zgłosił się jeden z takich chłopców 
chwał otaz na gruncie wlasnych do błagając, aby go zabrać od kułaka. 
świadczeń p:raekonaliśmy się, że na Nasza organirzacja postanowiła od­
leży szukać stale nowych form pra- szukać wszystkich takich na naszym 
cy. terenie, skierować ich do szkół i wy 
Nową formą pracy zarządu Po- chować na bojowych ZMP-owców, 

którzy dopomogą nam w zmaga­
w:iatowego ZMP w Łowicr.m stało niach z wrogiem klasowym na wsi. 
się zorganizowanie specjalnych tró-
jek, składających się z najbardziej W tej pracy i walce dojrzewają i 
bojowych i uświadomionych ZMP- wyrastają. nowe kadry działaczy 

Wspaniałe osiągnięcia produkcyj- łowców oraz synowie mało i śre- owców. Trójki te ściśle powiązane ZMP-o\\sklch. Nie trzeba lch dale­
ne przodowników pracy w fa.bry- dnlorolnych chłopów, z terenem pozyskają dla organizacji ko szukać. Oto we w~i Wa.liszek 
kach i na roli dodają naszemu woj- Spośród 10 pierwszych miejsc w ZMP-owskiej młodzież biedniacką, syn małorolnego chłopa, 16-letoi 
sku zapału do wydatniejszych wy- ostrym strzelaniu, 8 miejsc zajęli pairobków, wyzyskiwanych przez bo ZMP-owiec, prowadzi naprawdę go­
siłk6w dla obrony pokoju. żołnierze - członkowie Partii, a 2 gaczy wiejskiich, sieroty, nieraz gnę- dną. podziwu walkę z tamtejszą re-

Naozelnym zadaniem, które przed· pozostałe c:i:_łonkowie ZMP. bione przez bogatych luewnych. akcją. i kułactwem. &uka nowych 
nami postawił Marszałek RokossO\'.' _ Natchniemem n~szym jest p~zodu Młodzież tę kierujemy do szkół ,na form poą;yskania młodrdeży wiej­
ski, jest ulepszenie i podniesienie Ją<!a n.auka 1!1ark.s1zmu - Jenln~zmu. kursy, zasilając tym na.jbardriej kia skiej dla naszej sprawy. 
na wyższy poziom szkolenia pali- PoznaJ_'.łO h1sto~1ę rew~lucy~nyc.h sowo wartościowym elementem na- Taki<>ll, jak on, jest wielu, Takich, 

plan miesięczny, który przewidywał 
działalność na różnych odcinkach 
życia partyjnego. 

W rezultacie praca organizacyjna 
na terenie naszego powiatu niedo­
maga. 
Poważnym niedociągnięciem jest 

także brak kolektywności w pracy 
naszego KP, który udziela się komi 
tetom gminnym i egzekutywom ur­
g:mizacji podstawowych. Nie da)ac 
towarzyszom znd::tń i polccf'ń riar:yj 
nych, powodujemy, że jedni towa­
rzysze są przeciążeni pracą i nie mo 
gą podołać nałożonym na nich obo­
wiązkom, podczas gdy inni pczosta­
ją bezczynni. 

Wszystko to stało się powodem 
jednokierunkowości naszej pracy w 
ubiegłym okresie, i uniemożliwiło 
nam objęcie całokształtu naszych 
zadań. Wniosek jest jasny: musimy 
zmienić styl pracy partyjnej. 

tycznego i woJ-skowegÓ w obronie zmagan proletariatu polskiego 1 mię szą organizację. jak on, wysuwać bPdziemy na sta.-
dzynarodowego kształcąc naszych Przed organizacją ZMP na terenie :< 

zdobyczy klasy robotniczej. żołnierzy na ~zorach wspaniałych wsi stają donio~łe zadania. Tutaj n«?wlska . przewodmczących zarzą- „ 
Zadanie to z honorem wypełniają polskich żołnierzy rewolucjonistów każdego dnia toczy s:ę zacięta \\'al- ~'?w, gmmnyc!1, przewodniczących 

Synowl·e robotn1'ko'w i ch'o"ÓW · · • . S • • R k kl N · ZMP 11,ot Z:\IP-owsluch. • „ · Dzierzynsk1ego, w1erczewsk1ego, o ·a asowa, as1 -owcy muszą 
Siłą i motorem naszych osh~gnięć kossowskiego, wykuwamy ideologi' dosło'\'mie wydz.!erać wyqskiwa- I Przy opiece i pomocy ze t1trony 

jest Partia. oraz ZMP. Tu hartują cznie mocne kadry bojowników dia l ną młodzież z rąk kułaków, klóf2;Y j Fart:i będziemy w,vpcłn:ać na na­
się na.jlepsze kadry, synowie górni waUti o zwycięstwo pokoju i socja- w przewrotny sposób ukrywa.Ją szym terenie swe odpO\\ded2ialn~ ...... 

cze pod wpływem wrogie.i propag-al'\ 
dy bogaczy wiejskich. Ale w niedłu­
gim czasie świetne wyniki T.e­
spolowej pracy przekonały ich, że 
różne wrogie wersje były wierutnym 
fałszem. Już ta jcdnororzna gospo­
darka zespołowa przyniosła naclspa. 
dziewanie dobre ret.ultaty. 

Obfite zbiory, o wiele wieksze, nii 
w sąsiednich gospodarstwach indywi­
dualnych, ziarn-0 wysokogatunkowe. 
Wystarczy powiedzieć, że zaopatrzJ­
liśmy w żyto siewne wszystkie nowo 
zorganizowane spółdzielnie produkcyj 
ne w naszym powiecie. Częste są wy 
padki, że gospodarujący jeszcze in1y 
widualnie nasi sąsiedzi, chłopi mało 
i średniorolni, przychodzą do nas z 
prośbą o wymienienie im żyta do sie. 
wów, cieszą się wraz z nami z na­
szych osiągnięć i niewątpliwie do spół 
dzielni naszej przybędą w krótkim 
czasie nowi członkowie. 

Uprawiliśmy ziemię przy pomocy 
maszyn taniej i lepiej. Zbiory uzy­
skaliśmy bogate. Dochód ORh~gn~li­
śmy duży. Według prowizorycznego 
obliczenia wartość dniówki obrachun. 
kowej wyniesie u nas około 1.000 zł. 

Te wszystkie sukcesy zawdzięcza 
spółdzielnia wydatne.i pomocy ze stro 
ny podstawowej organizacji partyj­
nej. Trzeba stwierdzić, i:e organiza­
cja partyjna jest niejako duszą spół· 
dzielni. Troszczy się ona nie tylko o 
rozwój gospodarczy spółdzielni, le1:z 
takie o podniesienie poziomu politycz 
neg·o jej czlo:ików. · r a 'tym odcinku 
nie szczQdzimy wysiłków. Członkom 
cierplhvie wyjaśnia się wszystkie ni:! 
zrozumiałe jeszcze dla nich zagadnfo­
nia. Praca ta przyniosła już owoce. 
Obecnie wszyscy członkowie 1u.:n~j 
spółdzielni potrafią skutecznie dema­
skować kłamliwą propagandę wroi:.:a 
klasowego, ale najlepszym 11rgume1-
tem jest" oczywiście wspaniały roiwój 
zespołowego gospodarstwa. 

Ważnym zagadnieniem w zespoło­
wej gospodarce jest współzawodnic­
two pracy. Nie jest ono u nas jesz~ze 
ujęte w sposób zorganizowany, nie 
ma jeszcze regula-qiinu, ale istnieją 
wszelkie ku temu warunki. 'Vieb 
członków pracuje ofiarnie i wydajnie 
prześcigając się w wydajności prac.v. 
Należało by owych przodujących 
członków spółdzielni otoczyć specjał· 
n!). opieką. Przyczyni się to do szC'l'O­
kiego rozwoju >vspółzawoclnictwa 
pracy. 

Lecz SIJ. 1·ównież i braki w praC'Y 
nasze.i spółdzielni. Do tej pory r.ie 
potrafiliśmy usamodzielnić grup'J­
wych. Nie zawsze normowaliśmy !l'>­
szczególne roboty tak, że przy niektó 
rych pracach dniówki obrachunkowe 
sa obliczane na niezbyt ściśle określo 
nych podstawach. Ale braki te wkrót 
ce usuniemy przy pomocy należyte• 
go doboru i dokształcania kadr oraz 
zastosowania norm przy wszystkich 
pracach. 

k_6'\\'. !_~ników, włókniarzy i me•a fumu. ewych ..,paa:obków" i nie cofają li~ daniia. lDelegacJa spółdzielni vrodukcyjneJ W WllkoWiClM.lb wita Kollferencj~ . ' ---
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Z dyskusji na li Wojewódzkiej Konferencji Partyjn.ej w Łodzi 
... 

!Hichalina Tatar6óu;na /fliftolal Olsze1t1s6'.I 
II sekretarz KVV PZPR. 

Usamodzielnić i ubojowić 
Sekretarz KW PZPR 

O bol~zeWicki styl pracy 
doloUJe orqanizacje partqjne 

orgonizocil zakładach przemysłowych partyjnych w 

T owarzysw omawiali ~ d.yskusji. 
bardzo istotne zagadnienia pro­

dukcyjne l rolne. Mało słyszeliśmy 
jednak o tym, jak ko.mitcty powia­
towe, miejskie czy też fabryczne klie 
rują pracą organizacyjną. 

A przecież najważniejsze w na­
szej. pracy organizacyjnej jest kie­
rownictwo, opieka. i pomoc dla or­
ganizaoj~ dofowych. Pozwala to u­
jawniać brakd i niedociągnięcia w 
naszej pracy i wyciągać słuszne 
wnioski. 

Fakt, że za mało było w dyskusji 
elementów, mówiących o naszej dzia 
łalności organizacyjnej, potwierdza 
analizę K-0mitetu Wojewódzkiego, ze 
nie pracowano dostatecmie nad u­
samodzielnieniem i ubojowieniem 
komitetów gminnych, orga.nizacji 
groma.dzkdch i grup partyjnych. 

Inst1·uktony KP zbyt mało bywa­
ją w tereniie. Uwlido.cznilo to się 
zwłaszcza w okresie jesi,ennej akcji 
siewnej i w trakcie reaJtzacji akcji 

obok innych niedociągnięć również 
i tu nie zwracano uwagi na. dotrzy­
mywa.nie terminów zebrań. 

W ZPB w Pabianicach organiza­
cje oddziałowe zbieraiją, się raz na 
dwa miesiące. Jeszcze gorzej jest w 
zgii.erskicj Borucie. Z tego powodu 
i frekwencja na zebraniach jest sła­
ba. 

Niektórzy towarzysze twierdzą, że 
kobiety nie aktywizują się w pracy 
społeczno-politycza1ej. Mówi-li nam 
o tym instruktorzy z terenu, lecz ża 
den z nich nie mógł wskamać na kon 
kretny przykład. My natomiast wie 

Heleno .lanczak 
II sekretarz KM w Ozorkowie 

~/ toku dyskusji na naszej konfe 
rencji wiele i słusznie mówio­

my, że w Rawie Ma.-zCJWieckiej nie no o brakach w pracy partyjnej na 
roopracowano w ogóle uchwały Biu wsi, ale wiele tych braków wystę­
ra. OrgMtdzacyjnego w spra.wie pra- puje również w pracy naszych orga 
cy wśród kobiet. nizacji fab!'ycznych. 

Stąd też wypływa koniec:z.ność Pracę wielu na~zych organ::>:.'1c:ii 
systematycznej kontroli wykony- partyjnych w przemyśle cechuje u 
wania. uchwał pall"tyjnych. rzędniczy styl pracy i tendencja do 

Dla. ilustracji podam fakt, że or- odrywani się komitetów 7.8.kłado­
ganizacja pał"tyjna. w Zakładach w wych od załóg robotniczych. Tak by 
Moszczenicy w ogóle nie ~ala., ło naprzykład w Żychlinie. Zakła­
że istnlieje_ uchwała. ~O KC o pracy dy tamtejsze nie wykonywały pla­
w przemysle ba":'eblii.ainym. nów miesięcznych, kulało zaopatrze 
. I dl_atego bę~e słu~zne pr.zestu• nie. Gdy jednak komitet zakładowy 

d10wac po!l_o.wme PO:WY2S7.ą uchwałę f. wzmocnił swą pracę polityczną z za 
i Prowadzi~ stałą 1 . systematyczną <łogą, gdy czlo.Qlcowia komitetu wy­
ko.ntrolę jeJ wyikorumla. szli zza bj.urek do hal produkcyj-

Zrozuinienie zadań politycznych 
wąnmłdem zwycięskiego wylrnnania Planu 6-;etnueg~ 

skupu zboża. Jakże bowiem można Odpowie<l'lliialność za niewykona- - V Plenum otwor.zyło nam ocrzy.

1 
ry, a w sierpniu bież. r-Oiku 216 ro· 

mówić o właściwym przebiegu ak- nie planów produkcyjnych w Ozor- Nawiązaliśmy ścisły kontakt rz dy- botników samorzutnie podJęło ob­
cji skupu, o kierowaa:iiu w tej akcjd kowskich ZPB i ZPO składano daw rekcjami rzakładó""., .. z Ligą_ Kobie~ sług~ 6 ~O&ien. Taki był rezultat 
walką klasową, gdy np. w Mopsku, nliej wyłącznie na karb złej pracy i ZMP. Uspraiwmlls.my dznałalnośc I poWlą:wma się rz załogą robotniczą 
pow, wieluński, komitet gminny nie podstawowych orga,ni.zacji partyj- organizacji podstawowych. Zmiana i wynik ścisłej współpracy Komite­
odbył jes:wze zabrania. od czasu, kie nych, zapominając, że o pracy dolo- stylu pracy przyniosła nam pożąda- tu Miejskiego z podstawową orga­
dy został wybrany. Podobnie jest wych ogniw organ:irz.acji partyjnej ne sku1ki. W roku 1949 w ZPB, k~e ni.zacją partyjną. · o tym że o wy­
i w Rawie Mazowieckiej. decy'dujq Komitet Miejski i jego dy nawoływa.liśmy do pracy na nikach produkcyjnych' zakładów 

A czy problem spółdzielczości pro egzekutywa. 4 krosnach. napotykaliśmy na opo- rozstrzyga pmc:a organizacji partyj-
dukcyjnej będzie właściwie r~ią- L nej świadczy i to, że Zakłady Prze-
zany, jeśli zebrania w gminach od- ucjon "-iSe§trzq!!,S..!!!.. mysłu Odizieżowego. w których do-
bywają się raz na kilka m~esięcy? z-ca Kier. Wydziału Propagandy brze terau. pracuje organizacja pod-
Czy akcja. skupu zboża m()'je mieć KW PZPR. stawowa, wykonały, m:imo trudno-
pomyślny przebieg w podobnyeb ści plan produkcji w 102 procen· 

~~~:a:!!n:i~ :a~d~~w!~~ Urealnić plan szkolenia partvineeo ta~:zestawienie pracy Komitetu 
kiej miesięC211e plany skupu wyko- Miejskiego na tory działania kolek-
nano dotychczas zaledwie w 29 pro- W szkoleniu partyjnym mamy po uwzględniono kursów I stopnia i tywnego przynfosło pomyślne re-
ccntach, w Raditmsku _ 35 proc. ważne zaniediban!a, wynikające :z plan ten rz.atwierdziła egz0 k•1 1 ',\a. zu!taty. 
Gdybyśmy jedna.k operatywnie pra- nienależytego interesowania się tym W Kutnie dla odmiany r,ic zaplano Kiedyś uważałam. że wsrzystko 
cowali w terenie i bardziej poma- zagadnieniem przez organizacie wano w ogóle kursów II stopnia. muszę rzroblć sama. Płynęło to z 
gali organfaa.cjmn terenowym, a za.- partyjne. Po zanalizowaniu terenu okazało bl<;:dnego mniemania, iż tylko wów-
razem usamod~elnilli je, wówczas Podkreślił już ten błąd ł-0\v. Sta- się jednak, że można było i należa crz.as zadanie będzie dobrze wyko-
wyni-ki tej akcji byłyby niewątpJi- siak w swym referacie. 10 zorganizować dwa takie kursy. nane. Nie dawało to dobrych wyni-
wie o wiele pomyślniejsze. Nie trzeba chyba przekonywać ni Poważnym błędei:n były ~ak~e ków. Samemu wszędzie być nfc moż 

Wielu delegatów mówiło o pracy k-0go z towarzyszy, że szkolenie ide częste w_YPadki meuw7lględrnanrn na i wobec tego praca kulala. Zro­
podsta.wowYcb organizacji partyj-

1 
alogiczne posia~a ~~cydujące zn~- w szkole:uu partyii;ym młodych to i zumialam, że trzeba d.ziałalność o­

nych. Nikt jednaik nie poruszył za-' czenie dla reallzacJ1 Planu 6-letme w~rzyszy - członkow Z~P. V: ~a- /Przeć o szcro-l>i kolclttyw i tylko 
gadnienfa pracy organiza.ci: podsta-lgo. Towarzysze często mówi_·a o tym bryce Nr. 1 w Toma~zowie PIZY.Ję-1 wówczas przyniesie ona poią.dane 

.,. ~{l na kursy dwoch zaled·w1c wynil<i. 
wowych w ośrodkach socjalisfycz· na tebrani~ch ;i. konfer~ciach:, lecz ZMP-owców. . 
nych na wsi - w PGR. A prze- w rzeczyw1stosc1 zaledwie częsc raz Podstawowym warunkiem WYKO j ~ięki zmianie stylu. f:ll'~cy uzy­
cież wiemy, ze praca tam kuleje, że poczętych w ub roku szkoleniowym nania wielkich zadań gospodarczych I s~u3emy suk_cesy rówmez .1 na od· 
w wielu PGR zebrania. partyj- kursów ukończyła swe prace. i politycznych jest podniesienie cmku 1:1łodz1_ezowym. M. !n· Z~~ 
ne odbywają się raz na dwa. lub Fakt ten nie zaalarmował na- świadomości ideologicznej członków I owcy p1erws1 w Ozorkowie pod1ęl1 
trzy miesliące. szych towarzyszy, o konieczności Partii. hasło wielowarsztatowości. 
Również praca organizacji podsta zlikwidowania podobnego stanu rze Probierzem działalności naszych Oto rezultaty prawidło~ej pracy 

wowych w POM pozostawia wie- czy. Jest to niepokojące zjawisko, organizacji partyjnych będzie m. tn. politycznej i organizacyjnej. Porzwo 
le do żyezenia. świadczące o beztroskim stosunku ilość faktycznie przeszkolonych to li nam ona zwycięsko wykonać wiel 

A . k . . do zagadnień szkolenia idcologicz- warzyszy. kie tzadania Planu 6-letniego. _ Jil; przedstawaa się praca orga- nego. _________ ..., __________________ ..;;. __ _ 

nych, gdy posłuchali, oo m6wtą ro 
botnicy, wówczas dowiedzieli się i 
spostrzegli wiele rzeczy, którycn 
przedtem nie mali i którym z tego 
powodu dawniej nie mogli prz~­

ciw<lziałać. 

Dopiero właściwe, polityczne pc­
stawienie przed załogą sprawy wat­
ki o plan oraz uaktywnienie człon­
ków Partii pozwoliły przezwyciężyć 
trudności i pomogły w wykonaniu 
zadiań gospodarcrz.ych. 

rnne zjawisko występuje w „Bo­
rucie''. Tam towarzysze upojeni suk 
cesami nie dostrzegają, że w fabry 
ee wzras-tają. koszty własne, że pla­
ny wykonuje się niewspółmiernie 
wysokim na1kładem środków. 

zwiększenie wydajności pracy, nie 
rrzeciwstawila się zbędnemu zatru­
dnieniu dodatkowych 600 robotni-
ków. Nie dostrzegając rezerw we-
wnętrznych, nie prowadząc walki o 
ich ujawnienie ,o pełne wykorzysta 
nie maszyn, o to, by dzień pra.ey 
k~,ż«ego Mbotnika. składał się z 480 
minut poświęconych produkcji-or­
ganizacje partyjne naszego woje­
wództwa w prr.emyśle bawełnianym 

dopuściły do dodatkowego zat'l"ndnie 
nia 2.000 robotników oraz do nad­
miernego wzrostu godzin nadliczbo­
wych. Takimi posunięciami nie 
zmniejszymy kosztów własnych, • 

W ri:akładaoh paibianickich or- wykona.nie planów :r.a „wszelką ce­
ganizacja partyjna nie dopilnowała nę" kosztem łamania dyscypliny fi. 
wykonania planu inwestycyjnego. 

nansowej jest nieclopuszczalne. 
Tego roćJza,ju niepokojące fak- I dlatego wydaje się konieczne 

ty, to wynik niewłaściwego zro-
zumienia roli Partii w za.kładzie zrewidowanie dotychczasowej pra 
pracy. Nasi towa.rzysze często u- cy wielu organizacji partyjnych w 
siłują zastępować 1<ierownictwo przemyśle. Nie chcemy biurokra.tycz 
admini~tracyjne, zap-0minając, że nego stylu I administracyjnych me­
ich za.daniem jest nie tylko stu-
diować cyfry planu, lecz przede tod w naszej Partii, lecz praw{lziwej 
wszystkim Jl(>Jil.ycznie otldziały- pracy polityczne.i na salacb produk 
wać na załogę i a.dministracJę, cyjnych, pr:iy warsztatach f na. pla­
mobilizując wszystkie siły dla cach fabrycznych. Chcemy widzieć 
osią~ięcfa jak najlepszych wy-
ników produkcyjnych i gospodar naszych aktywistów partyjnych i 
czych. kierownictwa naszych komitetów 

Z drugiej jednak strony, parnię- zakładowych wśród ŻyWych ludzi, 
tar. .trzeb~. że o~gaz:iizacja partyj.na \chcemy, aby znaJi ich bolączki, tros 
mu~1 or•ent?wac s1e Y' _ekonom1ce ki. radości i potrzeby, chcemy, by 
z;ikładu. Żle Jest. gdy nasi fowarzy- . . . . . 
sw nie znają cyfr i nie analizują. / wiedzieh, czym zyje 7„ałoga i jakie 
ic11. bywa bowiem ,vtedy. że oodd;i· są jej trudności i nastroje . 

.ią s!ę. t-aki,~ . czy 'innym wpl~·wom Jeżeli będziemy postępować w 
ach11nistraci1 1 mogą ulec <l]J<lrtuni- . . . 
stycznym tendencjom zmierzającym :en sposob, • p.raca party3na nabierze 
do zanifania planów lub naruszanla. zywszej tresc1. Towarzysze 7 k')mite 
d~·scypliny finansowej. Widzimy to tów zakładowych docenią wówc;:as 
nn przykładzie zakładów pabi~nic- znaczenie kont~oli wykonania i pil 
k:ch. ni-e słuchając głosu mas unikną ta­

Kierownictwo tej fabryki i komitet 
zakładowy utrzymują, 7.e trudno 
przy rzekomo przestarzałym i zuży 

tym parku maszynowym zakładu 
wykonać plany. A przeci<!Ż cyfry 
wskazują, że w I kwartale br. wy­
dajność na jedną prządkE:: wynosi­
ła tam 668 kg„ w 11 natomiast 
kwartale spadła do 636 kg. Ulegając 

kich zjawisk, jak w Pabi_anieach, w 
Zgierzu, czy w Zelowie, g1IT.ie m~z­
liwości proclukcyjne 11arku mas1.yno 
wego nie są wykorzystywane. 

Nakazem dla naszych fab1·ycznych 
organizacji partyjnych wi11no być 

ożywienie pracy politycznej z :r..ało­

gami, ?.większenie 1>pera.\"ljWt1.llśc\. 

bolszewicki styl pracy .Częściej da· 

cportunistycznym tendencjom orga- wać t-Owar.zyszom konkretne poJecc 

nfaac.ia partyjna nie zwróciła uwagi nia, a przede 1Vszystkim kontrolo­
na to, za jaką cenę w ZPB w Pa- wać wykonanie - oto nieodzowny 
bianicach wykonuje się plany. Or- warunek i rekoimia naszych sukce­
ga~izacja. partyjna miast walczyć o sów gospodarczych. ;...;..,._;;,....;.._,;,.;._..,, _______ ..;....,. ______ ..;;. ______ ,,...._..~--"'*"-----------

mzacYJna w fabry~ach? Jak komi- · · · · I 
tety za.kladow ki . . W br. sMoleme partyine obeim1e R 
grup partyjnyc~? F~ą mf;~ 40 proc. wszy~tki~h czł?nków ~artii .: 
we wspo'ł"~:w-""-' .._ _ _, 1_,_ . w naszym WOJewodztwie. W tei pra l 

- UUJIJJC~w·e cz wiaow1e . . ' d . ł ł q 
Pa.rtii biorą j~cze niecałkowity i cy r;nus~ w~~c u ~ia ~a ~ nasza or 
procentowo z.a. niski udział. Jest to gdnai:iz~cJa. ieł mo~e s1~ ym _zawga­
rezulta.t brak b - . iemem wy ączru-e zaimowac y 
n eh ·i mal .u. ze ran gru!> .partyJ- dział Propagandy, ale również l 

ozwój gospodarczy 
Y • ~J i.eh aktywnosc1. Organirzacyjny, Personalny i Ekono-

. A ~rze<;iez me. jest dla .nikogo ta- miczny . 
. 1emnlCą, ze w _wielu oddziała.eh prze I dlatego stoją przed niami zada· 
mysłu baiwełnoanegio Oii! wYkonuie nia: 
slę planu. 1 urealnieni.a szkolenia partyjne 

Mamy dobre odd7iiady, mamy go przez właściwe rozmieszcze 
wspaniailych ra<!jonalizator6w, przo- nie sieci kursów i odpowiedni dobór 
downiików i majstrów. Czy dołożo- słuchaczy; 
no jedJlak wysiłków, by ich wciąg- 2 prawidłowego doboru wykła-
nąó do Partli? Czy dostaltecznie pra dowców, należycie przeszkolo-
cowano, a.żeby 7llllobilizować więcej nych, oraz czuwania nad stałym po 
majstrów do współzawodnictwa? A głębia.niem przez nich sweJ wiee!zy 
to jest przecież jedno z podstawo- marksistowskiej; 
wych zadań grup party.inych. 3 k' · k l sp.i:awnego 1erowama. sz o e 

Dlatego trzeba, aby komitety za- niem partyjnym przez egzeku· 
kfadowe bardziej, niż dotąd, intere- tywy organizacji partyjnych, prze­
sowały się ;pracą grnp partyjnych, prowadzania. analizy rozwoju i pra 
aby analizowały zagadnienia pro- cy wYkladowców, kontroli treści na 
dukcyjne w celu usprawnienia pro- uczanta. . . . 
dukcji i wyk{}nania ba-z akord-owych. Pragnę stWierdz1ć, ze dotychczn-

. . . . . sowe planowanie szkolenia partyj-
NienuueJ wazną JCSt sprawa opie- nego prowadzone było zza biurka, 

ki na:d od.cbJiiało~mi ?rgandz~c:jami nie uwzględniało specyfiki terenu, 
1>arty1nymi. Analiza dzUała-Inosc1 or- j poziomu słuchaczy itp. 
ganizacji ndd.,;iałowych wskazuje, że Np. w Rawie Mazowieckie.i nie 

Eu.s6t.achu ~eniow 
Kierownik Wydz. Oświaty przy 

Frez. Woj. Rady Narodowej w Łodzi 

Przezwyciężaiąc trudności i braki 
wykonamy plon 6-letm w dziedzinie oświaty 

Plan 6-lctni stawia przed nami po- I go, z radzieckiej lite1·atury pedagi>­
ważne zadania na odcinku oświat;;. giczno-nauJmwej. 
W tej dziedzinie szkolnictwo naszego 
wojewód.z.twa ma niewątpliwie , ewne 
osiągnięcia. Zwiększyliśmy ilość szkół 
- 7 .latek z 434 w r. 1949-1950 do 
588 w r. 1950-1951, oddaliśmy r!o 
użyHm 42 nowe obiekty srz.kolne, pod 
nieśliśmy poziom szkolnictwa. Konfo. 
rencje sierpniowe nauczycieli wy1;a­
zały, że wśród naszego nauczyciel­
stwa dokonał się poważny przełom, 
że większość wychowawców nas·rnj 
młodzieży, zwłaszcza szkół podsta. 
wowych, bezwzględnie st.unl!ła p:i na­
szej strunie. 

Ale mamy jeszcze do pokonania 
szereg trudności i braków, które naj 
o;trzej może występufo na terenie 
powiatów łowickiego, sieradzkiego i 
wieluńskiego. źle przedstawia -oię 
spra"\7a szkolenia ideologicznego n:i­
uczycieli i niedostatecznie korzy::;~a 
się u nas na tym odcinku z przndu1ą 
cyrh wzorów szkolnictwa radziecki\!-

Nasze organizacje partyjne mało 
interesowały s.ię zagadnieniem remon 
tów szkół (np. w żelechlinku), nie 
organizowały dość energicznie wa lb.i 
z analfabetyzmem, nic zwracały do -
statecznej uwagi na r.spałą dz.iałal­
ność wielu komitetów rodzicielski~i1 
i opiekuńczych. 

Trzeba stwierdzić, że tam, gdzie 
Komitet Powiatowy (np. w Skiernie­
wicach) zwraca baczną uwagę na 
sprawy oświaty, tam podnosi się t>o-t 
ziom szkolnictwa, przezwyei~ża się 
łatwiej trudności, przybiera na sile 
walka o klasowa treść szkoiy. ' 

. Wszystkie. te -braki i -'!-iedocią.gnię-1 
cm wymagaią od nas zw1ększema wy 
siłków w celu ich przezwycil'żenia i. 
zlikwidowania. Jest to niezbędny wa I 
runek pomyślnego wykonania odpo­
wiecl?:ialnych i d()nio.,;tych zadań Pia· i 
nu Sześcioletniego. ~ 

Niemieckiei Republiki. DemokratyeznP-j 
Dnia 7 października upływa 

piierwsza rocmica proklamowania 
Niemieckiej Republika DemoJcra­
tycznej, której pows-tanie stało 
się punktem zwrotnym w histo­
ri~ Europy, Postępowy odłam na 
rodu niemieckiego wita tę !Zna­
mienną datę poważnymi sukce­
sami w dziedrziinie budownictwa 
jednolitych, demokratycznych, 
pokój miłujących Niemiec. 
Doniosłe znaczenie w reali~a­

c.ii tego zadania ma stały ro.z­
wój gospoda.ret.iy Niemieckiej Re 
publiki Demo.kra.tyCWiej, rozwoJ 
świad<raą.cy o zdolności do życiu 
młodej republiki, o wzroście jej 
sił żywotnych. 

Masy pracujące Niemieckiej 
Republilki Demokratyoznej wy­
konały do dnia 1 lipca rb. dwu­
letni plan gospodarczy na lata 
1949-1950, wy>pl'!Zedrz.a-jąc w ten 
sposób o 6 miesięcy u stalony ter 
min zakończenia planu. Najwięk 
szymi sukcesami może się po­
szczycić praemysł energe.tyetz.ny, 
górniazy, hutnicrzy, włókienni­
czy, przemysł budowy maszyn i 
spożywczy. W roku bi-eżącym wy 
dajność pracy rzwiększyła się, w 
porównaniu z ro.ki.em ubiegłym 
o 11 pr-0c.; obszall' :Zasiewów 
'vraósł o 114 tys. ha; rznacznie 
zwiększyło S'ię pogłowie bydła. 

W oparciu o pomyślne wyniki 
wykonania planu dwuletniego 
został opracowany pięcioletni 
plan odbudowy i rozwoju gospo­
darki NRD. Plan ten, opracowa­
ny przez Niemiecką Socjaliistyc:z­
ną Partię Jedności i .zaaprobowa 
ny przez rząd republiki, przewi­
duje dwukrotne zwiększenie pro 
dukcji w porówna1Diu z i>omo­
mem r. 1936. Globalny dGchód 
przemysłu wyn:ieść ma w r. 1955 
-13.8 miliarda marek (w r. 1950-
23 miliardy marek). 

Rozwój gos.PQdarczy Niemiec· 
kiej Republiki Demokratycznej 
jest rezultatem demokratyzacji 
życia politycznego i gospodarcze 
go republiki. Takie radykalne 
r.mzem1any demokratyczne, jak 
przekazanie w ręce narodu przed 
~iębioTstw. banków i towa,rzystVI 
ub~Z!lieczeniowych, stanowiących 

dawniej własność monopolistów, 
zbrodniarzy wojennych i e7.yn -
nych nazistów. demo-kra.tyczna. 
reforma r<Glna, likwidując-a. ma­
jątkii obszarnicze - zape.wni'ły 
szybką odlmdmvę gospodarczą 
kraju i stał: podlltoszenie się sto 
py życiowej mas pracujących 

NRD. Wartość produkcji unaro­
dowionych prrz:eds,i~biorstw się­
ga w r. 1950 70 proc. wartości 
globalnej produkcji kraju. 

Na terytorJach NRD we wszyst 
kich pmedsiębiorstwach i faibry­
kach rmwinęło się współzawod­
nictwo o pod.niesienie wskaźni­
ków produkcyjnych. Zalini<:jowa­
ny prrz.ez górnika Adolfa Hen­
necka tzw. ruch a.ktywistów o­
garnął wStZ.}"Stkie gałęzie gospo­
dall'ki. Masy pracujące republiki 
korzystają w \vielkiiej mierze rz 
dośw.iadcrze11 radrzieckich pmo­
downli:ków produkcji. Za przy­
kładem stachanowca Aleksandra 
Czutkicha, w w.ielu gałęz:iach 
przemysłu stworrz:ono brygady 
najwyższej jakości. W samej tyl­
ko Sa·ksonii pracownicy prrzed­
siębiorstw unarodowionych zgło­
sili w pierwsrz.ej p<>łowie 1950 ro­
ku 1.231 cennych wniQSków ra­
ojonali7,a.torskich; zrealirz.owanie 
tych wniosków pozwoli obniżyć 
kosrzty własne produkcii o 856 
tys. marek rocrz.rrie. 
Decydujące znaczenie dla od· 

budowy i r01Lwoju gospodarki 
niemieckiej na podstawach de­
mokratycznych ma stała pomoc. 
okazywana Niemieckiej Republi­
ce Demokratyc:z.nej pr.zez Zwią­
zek Radziecki i kraje demokra · 
cji ludowej. Wielką rolę odegra­
ła w tym względrzie uchwała rrzą 
du radziecki.ego o zredukowaniu 
reparacji. W depeszy z dnia 
15 maja rb. do premiera Gro­
tcwohla Generalissimus Stalin 
1r.sa1: 
„Kierując się chęcią ułatwie­

nia wysiłków narodu niemiec„ 
kiego w dziele odbudowy i r~­
woiu gn&podarlti narodowej Nie­
miec oraz biorąc pad uwagę prz~ 
ja2ne stosunki, jakie ustaliły sic: 
między Związkiem Radzieckim a 
Niemie,eką Republiką Demokra· 
tyczną, rząd radziecki po uzgod-

nieniu sprawy z rządem Rzeczy­
pospolitej Polskiej postanowił 
zmniejszyć pozostającą do spłaty 
kwotę odsikodowań o 50 proc„ 
tj. do sumy 3 miliardów 171 mi­
laon«Jw dolarów". 

Umowy handlowe, zawarte 
przez Niemiecką Republikę De­
mokratyczną ze Związkiem Ra­
dzieckim i kra.ja.mi demokracjii 
ludowej, są oparte na zasadach 
całkowitego równoupra wnien.:a 
i uwzględniają w całej pełni in­
teresy i potr.zeby pokojowej go­
spodarki niemieckiej. 

Zawarta w roku bieżącym u­
mowa handlowa · radziecko-nie­
miecka prrz.ewidujc zwięksunie 
się O'brotu towarowego w r. 1950 
o 35 proc„ w porównaniu rz ro­
kiem 1949. Umowa handlowa 
Polski e: Niem:.ecką Republiką 
Demokratyoz.ną pnzewJduje zwięk 
szenie obrotu towarowego o 
przeszło 60 proc. Niemiecka Re· 
publika Demokratyczna poz.osta­
je w ścisłych stoounkach handlo 
wych z Ozechosłowacją, Węgra­
mi i :innymi krajami demokracji 
ludowej. Na r:zeeoz Związku Ra­
d©ieckiego i krajów demokracji 
ludowej prczyipada 89,1 proc. ca­
łego handlu e:agranicrmego NRD. 
Obroty w handlu zagranicznym 
NRD wzrosły w 1950 roku 13,5-
krotnie w porównaruiu z r. 1947. 
Cechę chairakterystyczną ekspor 
tu Niemieckiej Republiki Demo­
kratymnej stanowi fakt, iż pr.r.e­
ważająca część eksportu przypa­
da na produkcję gotową. 
Stałemu polepsozaniu się sytua­

cji gospodarczej kraju, wzrosto­
wi produkcji przemysłowej i rol­
niczej oraz zwiększaniu się wy­
da,inośC'i pracy towa-rzysrzy 
wzrost st°'PY życiowej ludnoścj, 
Dnia 4 września - po raz trrzeci 
w roku bieżącym - rrząd Nie­
mieckie.i Republiki Demokratycz 
nej dokonał wydatnej obniżki 
cen w handlu państwowym. Ce­
ny chleba spadły o 55 proc„ mię 
sa - o 25 proc„ masła - o 15 
proc., towarów przemysłowych­
o 10-40 proc. Z dniem 1 wrze­
~nia rząd przepre>wad'l!ił nową 
podwyżl•ę pła.c robotników i u­
rzędników. 

Zadne wrogie i prowokacyjne 
wystą,pieniia imperialistów ame­
rykańsko-angielskich i ich agen­
tury z Bonn nie są w stanie pr:ze 
srz.kod'Z.ić w pomyślnym rozwoju 
gospodarczym Niemieckiej Repu 
bliki Demokratycznej. Na kno­
wania podżegacrz.y wojennych 
niemieckie masy pracujące odpo 
wiadają zaostr.zeniem czujności 
i ściślejszym zespoleniem swych 
szeregów. Dywersyjny plan bon­
skich marionetek Wall- Streetu 
orarz wywiadu angielsko-amery­
kańskiego, rimierzający do stor· 
pedowania real.irz.acj·i planu pię­
cioletniego drogą szkodnictwa. sa 
botażu .\ aktów terrorystycznych, 
wywołał głębokie oburaenie 
wśród ludności Niemiec Demo­
kratycrz.nych. Piętnując te zb:od­
n ic.ze zamier zenia, naród nie­
miecki .zespala swoje. szeregi wo 
kół rządu, Nie11'J\eckiej Socjali­
styczne.i Partii Jedności i !Zwięk­
sza swe sukcesy produkcyjne. 

Poważne osiągnięcia gospodar­
c:z;e Niemiec Wsdwdnich nabie­
rają jeszcze większej wymowy 
w flestawieniu z upadkiem gospo 
darczym bońskiego „państwa" ko 
lonialnego. Tak więc od końca 
czerwca do polowy sierpnia ce· 
ny produktów żywnościowych w 
NiemC!Zech Zachodnich wzrosły 
o 30 proc.; rz. każdym dnlem wrzra 
sta bezrobocie, ogarn:iające już 
dzisiaj 3 miliony ludzi. Imperia­
liści amerykańsko-angielscy ka­
leczą i dławją pokojowy prze· 
mysl Tn'l.onii (który mógłby sta­
nowić dla nich konkurencję). PQ 
pierając jednocześnie rozwój za­
chodni>0-nierr.f.eckiego pnz.emysłu 
wojennego. 

Rozwój gospodarki narod,owej 
Niemieckiej Republiki -Demokra­
tyO'znej budtzi u wszystkich po· 
kój mlłujących naro~ów uc?.u­
cie głębokiego rzadowolen1a, ja­
ko poważny wkład narodu nie­
mieckiego do sprawy międzyna­
rodowego frontu pokoju. Każdy 
sukcl's Niemieckiej Republik.i De 
mokratyeznej to oios zadany za. 
mit>rzeniom pod:i:citB<'ZY witjen­
nych. 

A. Siewierow 

„ 
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Kr.oni.ka Piotrkowa O lepszy st-y·I pracy 
organizacji partyjnej Bełchatowskich ZPB 

z ukosa 
Stacja PKP - '.Piotrk6w Tr.Y4 

bunalski nie posiada dotycączu 
umywalni. Sądzimy, fe przy ~o 
brej woli nie trudno byłoby Jl\ 
:zainstalować. 

v· , 
WAŻNIEJSZE TELEFONY: 

10·72 Straż Pożarna 
10·70 ·Szpital Międzykomunalny 
15-87 Pogotowie Lekarskie -

ul. Stalina 45 

KINA; 
Kino „B:AŁTYK" wyświetla 

:film' prod. czeskiej pt. „Diabe1· 
ska Graf1". Dozwolony dla mło­
dzieży od lat 10. 

Do niedawna włókniarze beł· 
chatowscy nie dawali sobie ra­
dy z produkcją. Plany ilościowe 
nie były osiągane, gdyż 50 pro· 
cent robotników ze względu na 
małe kwalifikacje zawodowe nie 
wykony,vało baz akordowych. 
Ja kość produkcji pozostawiała 
dużo do Życzenia. Pierwszego 
gatunku produkowano wpraw· 
dzie dosyć dużo, jednak i ilość 
braków była zastraszająca. 
Asortyment towarowy nie był 
prodt1kowan.v zgodnie z planem. 
Do tego zagadnienia podcho­
dzono w Bełchatowie beztrosko, 
uważając, że najistotniejsze 
jest wykonanie planu ilościowe­
go. Ostatnio w pracy belchatow 
skich Zakładów Przemvsłu Ba· 
,.,.·ełnianego nastą.piła pevrna po­
prawa. Szkoda tylko, że do tej 
poprawy nie wiele się przyczy­
niła organizacja partyjna. Suk­
cesy na drodze do systematycz­
nego wykonywania planu osią,­
gnęły ZPB w Bełchatowie po­
przez szereg zarządzeń o charak 

. 

terze czysto administracyjnym. 
Pochwalając i doceniając te za­
rządzenia trzeba jednak zdawać 
sobie sprawę, że takie sukcesy 
są nie trwałe, nie doprowadzą 
do postawienia pracy w fabryce 
na dłuższą metę na właściwym 
poziomie. 

Dlaczego organizacja partyj­
na nie zdała egzaminu - oto 
pytanie, które nas interesuje. 
Na zebraniach jej mówi się 
wprawdzie dużo o sprawach 
personalnych, czasami o organi­
zacyjnych, zagadnienia produk­
cyjne są jednak przemilczane. 
Organizacja partyjna nie żyje 
\Valką o przedterminowe wyko­
nanie planów produkcyjnych, 
zatraciła charakter organizato­
r.a szerokich rzesz robotników, 
rozdrabniając swą energię na 
załatwianie spraw drugo i trze­
cioplanowych. 

ców, a organizacja ZlVI~·owska I nie po~1·af!ła ąo tych faktó'Y 
liczy przeszło 80 członkow. To- odpow1edmo się ustosunkowac. 
':1ari:ysze z ~e~chato:va w_iedzie W poprawie, jaka nastąpił~ 
h, ze mł9<lz1ez powmna .1 chce w Bełchatowskjch ZPB organ;.­
przodowac w walce .o zwiększa· zacja partyjna nie brała w ogo· 
ną i lepszą produkcJę. W ZPB le udziału. Miejscowi włóknia­
w 1VIoszc~e1pcy zostały utworzo- rze chcą lepiej i wydajniej pra· 
ne młodz1ezowe brygady pro- cować nie ma tu jednak -
dukcyjne i brygady te przyczy- trzeba' stwierdzić z naciskiem 
niły się .1?oważnie do wzrostu _ kierowniczej siły, która by 
produkcJI; To,~·arzys'.'e bełcha- ich poprowadziła. Cóż stąd za 
towscy n,ie wyc1ągnęh z ty~h wnioski? Przede wszystkim or· 
pr~ykłaqow pra~t:ycznyc~ wmo ganir..acja partyjna, powirłll. 
sko~v~ me P?traf1h _nadac Z~P!i- zmienić styl swej pracy, pow• 
łowi i entuz:1azm~w1 mł~dz1ez7 zać się życiem zakładów, zmo· 
form or~·amzacy.inych, me pro- bilizować wszystkie nie wyko· 
bo:''?-li pokierow~ć pracą mło- rzystane rezerwy do walki o 
dz1ezy w zakładzie. wykonanie planów, :zaktywizo-

„Zapamnienie" to należy przy 
pomnieć podobnie jak sprawę 
zainstalowania zegara na bardzo 
:ruchliwym peronie w Moszczeni 
cy, 

• * • 
Zabawy taneczne w ~all Kiliń 

sklego cieszą si„ dużl\ tlOPUlaJ."• 
nością. P~:zyjemność psują jednak 
słone ceny bufetu. Nie o cenach 
jednak, a o bufecie tym rai!f!m. 
Podobno to tylko przypadek, ale 
powtarzający · się stale. W poło­
wie zabawy bufet jest wyprzeda 
ny. Nie brakuje jednak niid.Y 
wódki. - Obywatele orga11izat1> 
rzyl Zwróćcie na ten fakt uwagę, 
postarajcie się, aby trochę mniej 
było pijanych, a za to wlęcel sy-. 
tych na waszych zabawach. 

* • * 
Ullca Garncarska. 
Prawą stronę tej ulicy upośle 

dziła wojna. Większość budyn~ 
ków uległa zniszczeniu. Odkryta 
została w ten sposób (zresztą bar 
dzo niefortunnie) „architektura" 
dziedzińców, pełnych, śmietni• 
ków i gnojówek itd. 

Początek seansów o godzinie 
16.30, 18.30, 20.30. \V niedzie­
le i święta poranek filmowy o 
godz. 10. :?:Jczątek seansów o 
godz. 14.30, 16.30, 18.30 i 20.30. 

Kind „POLONIA" wyświetla 
film prod. polskiej pt. „Dwie 
Brygady". Dozwolony dla mło· 
dzieży ·od lat 7. 

W szeregach oi.·ganizacj i ~ar­
tyj nej na próżno szukalibysmy 
przodowników pracy, czy racjo 
nalizątorów. W fabryce jest ich 
wielu, ale towarzysze z Bełcha· 
towa nie zadali sobie trudu, aże 

szkolą by przodujących robotników 
przyciągnąć do partii. Ilość ko­

nowe kadry związkowe biet w szeregach partyjnych 

Metalowcy 

Towarzysze bełchatowscy zda wać wokół walki o plany całą 
wali sobie dobrze sprawę z te- załogę, wykorzystać zapał mło­
go ,że organizacja partyjna po- dzieży, utworzyć . młodzieżowe 
winna oddziaływać na robotni- brygady produkcy,1ne. Wszyst· 
ków bezpartyjnych, widzieli, że kie te zadania organizacja par­
rada zakładowa nie robi nic, ty.ina zrealizuje tylko wtedy, 
aby ogół robotników zaktywi- jeżeli w swoich szeregach br· 
zować do walki o lepsze wyniki dzie miała odpowiednią ilosć 
w produkcji. Zdav.rali sobie spra robotników produkcyjnych, je· 
wę. że przewodniczący i prezy- żeli potrafi wokół siebie skupić 
dium rady zakładowej pracują czołowych przodowników i ra-1 
mało wydajnie. że styl ich pra- cjonalizatorów, a więc najlep· 
cy jest nacechowany biurokra- szy i najpewniejszy element 
tyzmem. Organizacja partyjna proletariacki. . (DP.) 

Ostatnio przeprowadzona akcja 
odkrywania zabytków naszego 
grodu powilma objąć i ulicę Garn 
carską, której prawa stror1e na• 
leży „zakryć" żywopłotem. 
Sprawę śmietników i gnoj6-­

wek polecamy inspekcji sanitar• 
nej. A. S. 

Początek seansów 16, 18. 20. 
W niedziele i święta 11, 14, 16, 
18, 20. 

jest znikoma, mimo że w zakła- • 
Zarząd Okręgowy Zw. Zaw. dach kobiety stanowią 50 pro- p • ł bV d • b d • 

Metalowców \V Łodzi przystą- cent załogi. Robotnicy produk· rDCO'''R'C'' s uz z ro'•'ID o ro UJD ~~~~~c:!;~l~~\~~~wz\~~ąz~:~e~~~ iit~~a~~~no~~tlej'~z8;śJ:egpc~o~,:~ W I J W • 
Kandydaci na kursy szkoleniowe członków organizacji, to perso- W ostatnich dniach września od 
rekrutują się spośród przodują- nel administracyjny i technicz- było się w Piotrkowie plenarne 
cych w pracy społecznej i zawado ny, Organizacja bełchatowska, zebranie członków koła Związku 
wej robotników. mając taki skład członkowski Zawodowego Pracowników Służ-

ków piotrkowskiego Zakładu Le­
cznictwa Pracowniczego. Rozwój 
współzawodnictwa pozwala na 
zwiększenie wyników pracy, przy 
czynia się do szybszej i lepszej pe 
mocy udzielanej chorym. Ptzewo­
dniczący Terenowego K0t1•!tetu 
Współzawodnictwa Pracy t ;w. 
Miśkiewicz stwierdził, ie pocz<1-
tkowe trudności zostały już p:·ze 
zwyciężone i obecnie wspfłzawo­
dnictwo rozwija się coraz lepiej. 

sława Opińcówna, Mieczysław 
Bald, Henryk Grzegorczyk i dr. 
Zygmunt Tenenbaum otrzymali 
dyplomy uznania i książeczki osz­
czędnościowe z 4 - tysięcznymi 
wkładami. 

ADRES REDAKCJI: 
Aleja 3 Maja Nr 4, tel. 15-81. 
Interesantó\V przyjmuje się 

od ~odz. 16 do 18 
.. 

Aozc.z-1elnia: ul. Słowackiego 26 
tel. 15·40 

Zw Zaw. Metalowców w okrę nrnsiała się oderwać od zagad- by Zdrowia przy Zakładzie Le­
gu łódzkim szkoli poza tym na nień produkcyjnych, musiała cznictwa Pracowniczego. W zebra 
specja.lnych k~rsach 14. społ~cz- utracić kierownicze stanowisko niu wzięli liczny udział przedsta­
nych .ms~e~tor?w pracy 1. 9 k1ero w zakła.dach. . . wiciele parti.i, związków zawodo-
wmkow s'.:"'1et.h~. Uczestn.1cy _tych , I n~ ~e~zcze .Je .. ~nym ?demku I wych i organizacji społecznych. 

Jednomyślnie uchwalona przez 
zebranych rezolucja głosi, że pra. 
cownicy służby zdrowia realizo„ 
wać będą Plan 6-letni .ofiarni\ 
pracą, wychowaniem pełnowarto. 
ściowych kadr i wysuwaniem na 
wyższe stanowiska zdolnych pra­
cowników. 

OgłosŹenia_drobne przyjmuje tyl· 
ko .'Urząd Pocztowy 

kursów rownif>z rekrutuJą su~ w\ organ1zac,Ja -pait:'nna me zdała Dr Tenenbaum omówił obszer­
przeważając~j _części spośród zdol e~zam_inu. Na terenie za~~a~Ó~Y nie z~dania służby zdrowia.w Pia 
nych robotmkow. p1 acu,Je około 200 młodz1ezo'' - nie 6-letnim. zwrócił on uwagę 

Właściwe obliczanie dniówki obrachunkowej 
na konieczność wzmożenia akcji 
zawodowego i ideologicznego szko Wyróżniający się w plerwsz.vm 
lenia pracowników służby zdro- etapie przodownicy pracy: Bole­
wia. Tylko należycie pod wzglę­
dem fąchowym przygotowani i · decyduje o sprawnej pracy gospodarki zespołowej 
ideologicznie przeszkoleni praco- Słuz· ba ruchu p Kp stac1·1• p1·otrko' w J edną z trudności na jaką napotykają księgowi spółdzielni produk­

cyjnych, 1tst· sprawa obrachunku za przepracowane· dniówki ob­
rachunk"o\ve. · 1 • 

Pon~j i~a'lfifekrn1my I <~ypowiedz' w! tej kf'ta\Vie rac:łifeckiegtl' księgo 
wego . I. JURKOWA z kołchozu IMIENIA PIERWSZEGO MAJA. 

Kołchoz ~nasz jest wielkim gospo ,...., zapisujemy zawarte w nim dane 
darstwem, obejmującym różnorodne na rachunek każdego kołchoźnika. 
dziedzilly produkcji rolnej. Dodać tu należy, że. obok płac 'za-

W myśl statutu kiero:wnik bry sadniczych istnieją w kołchozach 
gady - podstawowej jednostki premie za wykonanie z nadwyżką 
produkcyjnej kołchozu ,...., powi- planu zbiorów oraz hodowli bydła. 
nien pt&Vadiić ścisłą ewidencję Książeczka pracy. którą posi<lda 
pracy. czlonkó'>.t brygady i wpisy każdy kokhoinik, wykazuje, jaki 
wać do ich książeczek ilość prze będzie jego udział w dochodach 
pracowanych dniówek obrachun- kołchozu, wysokość tego udziału za 
kowych wi:,dług ustanowionych leży bowiem od ilości uzyskanych 
w kołchozie norm. za pracę dniówek obrachunkowych. 
Ponadto codziennie pod . koniec Ksi~gowy obowią~any jest skru: 

dnia roboo;zcgo. ·kierownik brygady pulatme kontrolowac cyfry, badac 
wypełnia specjalny formularz. wpi- c.o się za nl°'.i. kr~je. Gdy spra~dza 
sując do niego rozmiary wykonanej ltś~y np .. dniowki brygady ogrod?i 
przez każdego kołchoźnika pracy. czeJ, z~rodł~m. uwagę ~a. fakt, ze 
Tak np. puy bronowaniu obowiązu x:ias~ymsta s1ec1 iryg~cy1~e1. Pomie 
je norma dzienna 4 ha za która za tielmkow, wyrabia dziennie 0,75 ,...., 
licza się półtorej dnió~ki obrac.hun !l.96 dniówki, jakkolwiek powinien 
kowej. wyrobić 2.5 dniówki. Pomietielni-

J f li . t d . k I h . kow jest sumiennym pracownikiem 
. eze W cią~u . ygo ma 0 c oz~ i nie przypuszczałem. aby się wymi 

mk wykC:ny;vał rozn: i;irac.e, to kaz giwał od roboty. Poszedłem więc 
~y rodzai Pracy_ zap~su1e się _w ksią do ogrodu, aby porozmawiać z nim 
z~czce_ do odd_z1el_n~J rubryki'. po- i polewaczaml. Skarżyli się na uster 
mewaz '". zal.eznosc1 ~d rodzaiu pr~ I ki ~ sieci irygacyjnej, uniemożll\~ia 
cy_ obow~ązuią. -rozmaite. norm~, ;z~ jące im wykonanie normy polewa~ 
ktore zalicza się odpowiednie 1losc1 nia. Sprawa zainteresował się za-
dnlówek d k ł h ' W · l' · rzą o c ozu. ezwano speCJa 1-

Wypełniony formularz, zawie- stę. Okazało się że brygada miała 
rający sprawozdanie z każdego słuszność. Obecnie przebudowana 
dnia praey. wywh~sza się naza- sieć nawadnia ogród 2,5 razy szyb­
jutrz na widok publiczny dla ciej. • 
e:wentualnego sprawdzenia. W alka o oszczędzanie dniówek 
W końcu miesiąca kierownik bry jest zadaniem wszystkich kołchoź 

gady przekazuje do buchc.lterli spra ników, jak również i buchalte-
wozdanie, my zaś ,....., buchalterzy rów. Cala produkcja i dochód 

J1adem nosząch nrtąhulów 

Jak ·stosuje sią paski kontrolne 
w Zakładach Drzewnych. · 

Swego czasu na łamach „Głosu I pr1cpisami Centralnego Zarządu Prze 
Piotrkowskieqo" ieden z koresponden mvi;J.u Drzewnego w Warszawie. Mię 
tów naszego pisma z Zakładów Drze- dzv innym; CZPD urequlował również 
wnych na Bugaju poruszył sprawq wzór listy wypłat, która została znor 
pasków kontrolnych, stosowanych malizowana, bez pasków. 
przy wypłacie. Na skutek notatki zamieszczonej w 

W związku z notatką tą otrzyma- „Głosie Piotrkowskim" wystąpiliśmy 
liśmy z Warszawsko·Łódzkfr:h Zakła-
dów Przemy«lu Drzewnego, Zakład natychmiast do dyrekcji przed. 
Nr. 6 w Piotrkowic, wyjaśnienie na­
&tępująrej treści: 

Sprawa wypłat zarohków pracowni 
czych jest urrqu!owana odnośnymi ......... „„ ......... „ ......... „ .......... „. 
C:.zqtajcie 
i rozpowszechniaicie 

„~GLOS•6 

siębiorslwa w Warszawie z wnio­
·kirm o zezwolenie na stoso­
wanie starych list wypłat praco­
wnirzy<"h, które po~iądają paski kon· 
trolne i po wvrażeniu zgody przez 
dyrekcję przedsiębiorstwa natych­
miast wydali~my polecenie stosowa­
nia tych list przy każdorazowych wy 
płatach.W ten sposób uczyniono zadość 
słusznym żądaniom pracowników Za 
kładów Drzewnych. (Sl 

pieniężny kołchozu, po wykona- wnicy potrafią podołać tym ogrom 
niu zobowiązań wobec państwa nym zadaniom, które na odcinku j 
i potrąceniu pewnej części na fon służby zdrowia stawia Plan 6-let- na cześć 33 Rocznicy Wielkiej Rewolucji Października !Ił 
dusz niepodziE!'lny, dz1eli sięł'fuię- iii~ 1Sukcesei:h i osiągnięciem służ- w sobotę 30 września pracowni- n'i p~stoj wagonów na stacji .1.o pół 
dzy kołchoźników, proporcjonul- by zdrowia - stwierdził mówca d k d · · 
nie do · ilości przepracowanych - jest akcja zbliżenia miasta ze cy Sluźdb\ R~chu b stacji_ ~~o~rków go ziny w stosun u o wr:esrua 
dniówek. wsią, realizowana przez wyjazdy zg:oma _z11 b~~~· ja ~ o.mo~1 R o1~y 19~0a:~awniczowie i zwrotniczowie 
Zilustrui·ę przykładowo, w i'aki ekip lekarskich do mało i średnio uczcze~ia _z iza ącei 5•1.ę . o_czni_- h 

W Ik j R 1 c P dz n dopro,wadzą rejony swyc posterun sposób ustala się rozmiary opłaty rolnych chłopów, do członków cy .. Je Je . ewo u Jl az_ ie.r i~ dk 
k W 1 h d h ków do należytego porzą u. 

· kole arze dawali wyraz swemu prze Pracownicy służby handlowei· po-
dniówek w produktach. Przypuść- spółdzielni produkcyjnych i p·nco I OW~J· icz~yc wypowie ziac 
my, że do podziału przeznaczono wników panstwowych gospodarstw J • 

1 h · ' · · · ·1 · 't l lepszą obrót wagonów przez dalsze 6 tysięcy_cetnarów zboża, wyrobio ro nyc . Konaniu, 1z nai epszą i nai rwa szą 
W l I f · t · · kt · usprawnienie załadunku i wyładunku no zaś 200 tysięcy dniówek, na każ wie kim skupieniu i zaintere ormą uczczenia ei rocznicy, ora 

· d k t · · · · towarów. clą dniówkę przypada więc po 3 "kg sowaniu wysłuchali zebrani spra.,. raz 1eszcze za o umen uie przyiazn 
zboża. Jeżeli natomiast kołchoz zre wozda1;~a ob. Kołudzkiej, delegat i współpracę polskiej klasy robotni- Pracownicy drużyn 
dukuje ilość przepracowanych dnió ki Piotrkowa na Polski Kungres cz~j z narodami Związku Radziec~ skich w październiku 
wek do 150 tysięcy, to na dniówkę Pokoju. kiego w walce o pokój - są zobo- teren około budynku 

konduktor­
uporządkują 
drużyn kon• 

przypadnie już po 4 kg, W ten I Odr•~bnym punktem zebrania wiązania produkcyjne. duktorskich. 
sposób im mniej dniówek wydatku było przeanalizowanie zagadnie11 Kolejarze piotrkowscy - pracow Wykonaple zobowiązań pracowni 
je kołchoz w ciągu roku, tym więk l ruchu współzawodnictwa pracy, nicy Służby Ruchu zobowiązali się I ków Służby Ruchu przyniesie na• 
sza będzie opłata za dniówkę. rozwijającego się wśród pracowni w październiku br. zmniejszyć śred szej gospodarce dute oszczędności. 

O właśc ·we zaopatrzenie wsi w eotową odzież 
na .sezon je.sienno• zinaowq 

Rynek wiejski wykazuje co- przemysł odzieżowy mógł w peł I niedociągnięć należy wymienić I słoików z musztardą, lub wor­
raz większe zainteresowanie ni stanąć na wysokości zadania, przede wszystkim często wadli- ków mąki. Ten stan rzeczy unie 
''dzieżą gotową. Jest to zupełnie jężeli gminne spółdzielnie, ma· wy podział masy towarowej możliwia wybór odzieży, i po­
zrozumiałe~ ponieważ jest ona jące bezpośredni kontakt z kon- oraz brak pełnych kwalifikacji woduje zamrażanie kapitałów 
dużo tańsza, niż odzież wykony· sumentem wiejskim, nie będą fachowych u wielu sprzedaw· obrotowych gminnych spółdziel 
wana przez prywatnego kraw- sygnalizował~, o w8zelkich nie· ców i pracowników zakupu w ni, a nadto niszczenie odzieży w 
ca. Stąd też ilość artykułów dociągnięciach, życzeniach rol- GS i PZGS. nieprzystosowanych do tej 
odzieżowych, które rzucane są ników, uwagach na temat ja- Likwidacja t~'Ch niedocią- sprzedaży sklepach. 
na rynek wiej:1ki z miesiąca na kośc!, .kroju, wykof1~zeni~ itp .. !p~ięć jest możliwa przez J?rzej- Zakup palta, czy ubrania nie 
miesiąc wzrasta, a szereg Własc1we zaopatrzeme wsi mo- sc1e na oddolne planowame za- . . 
gminnych !'!półdzielni, które żerny osiągnąć tylko wtedy, gdy kupu odzieży przez gmilme Jest ~zeczą cod~1e~~1ą, ale. zda· 
jeszcze w koi1cu ubiegłego roku gminne spółdzielnie będą wsłu- spółdzielnie w oparciu o szcze- rza się raz na Jak1s czas I dla· 
traktowały zakup odzieży jako chiwać się w oddolne, krytyczne gółową i wnikliwą analizę po- tego wybór odzieży musi być 
„złr konieczne" ubiega się dzi· t~wagi ,i żądania, wnikliwi~ ana frzel: rynku oraz sporządzanie możliwie pełny, a w sklepach 
siaj o zwiększenie ilości i asor- hzov:ac t.cr~n ze szcze~olnym przez G S terminowych i spr~- mieszanych i filialnych jest to 
tymentu tych artykułów. uwzględmemem upodoban re- cyzowanych zapotrzebowan, . . . . 
vViększy popyt na odzież go- g.kmalnych i wiadomości te które w miarę możliwości prze- memozhwe do wykonan,1a·. 

tową. na wsi wynika również ze przekazywać wyżej, tak aby mysłu odzieżowego będą reali- . Nadch?dzący sezon Jes1enno­
stałego udoskonalania produk- wreszcie .w f9rmie skoncentro- zowane. przez intensywne zimowy Jest ok1·ese~, ,w. któ­
cji odzieży zarówri.o pod wzglę· wanych ządan szerokich mas doszkalanie personelu sklepowe- rym zapotrze~o~ame wsi . ~a 
dern kroju i wykończenia, jak i chłopskich dotarły do przemy- go. a1·tykuły odz1ez?~e • J?OWa~n.1e 
różnorodnych wymiarów i asor- słu. Do końca br. wszyscy kie- wzrasta. Stąd tez ilosc1 odz1ezy 
tymentu. , Na konsumencie-rolniku cią- ro•vnicy sklepów branżowych p~·zeznaczone do. !ozprowadze-
Pokutujące jeszcze gdzie nie· Ży obowiązek rzeczowe.i kryty· zostaną przeszkoleni na specjal- ma >;ia, rynk.u WieJsk1m zostały 

gdzie przekonanie, że tylko „na ki, podawania swych życzeń nie zorganizowanych kursach powazme zi.y1ększone. W st~s~n 
miarę" krawiec może dobrze oraz upodobań i dopilnowania, włókienniczo·odzieżowych. ku ~~ trzeciego kwartału ilosć 
uszyć ubranie upada wobec pra aby te uwagi notowane były w Zapoczątkowana w końcu u- odz1e~y. w czwarty:n kwart:il~ 
widłowo wykonanej odzieży. „książkach życzeń", które biegłego roku akcja uruchomie wzrosme: w okr;yc1ach męsk!ch 
Wadli'we wykonanie, z jakim z~odnie z zarządzeniem Centra- n~a sklepów. branżowych prze- o 91 proc„ w ub1orac~ męskich 
spotkaliśmy się częstokroć; li Rolniczej winny znajdować biega pomyslnie. Przygotowa- o ?6 proc., w okryciach. dam­
uprzednio, nie zdarza się już l się w każdym sklepie branżo· nie tych sklepów do sprzedaży sk1ch ~ 16 proc„ w ub10rach 
dzisiaj. . wym. odzie~y i szeroki wachlarz asor- d!łmsk1c'IJ. o .3~ proc, w okry• 
Wzrastające zaopatrzenie wsi Mimo, iż zaopatrzenie wsi w tymentu daje możność dowolne ciach młodz1ezowych o 22 proc. 

w gotową odzież wymaga wła- odzież gotową jest coraz lepsze go wyboru odzieży. Ze sklepów Powyższe cyfry świadczą, że 
ściwego podejścia do tego za- i więcej tych artykułów rozpro· mieszanych i filii handlujących zaopatrz;enie wsi w odzież 
gadnieńia, szczególnie ze stro· wadza się na rynku wiejskim, art.vkułami spożywczymi winien 
ny gminnych spółdzielni i I istnieje jeszcze szereg niedo- znikną.ć widok dwóch, czy gotową będzie coraz lepsze i 
PZGS. ciągnięć, na które nie wolno trzech ubrań lub palt, położo- zaspokoi w pełni potrzeby sze• 

Jest nie do pomyślenia, aby zamykać oczu. Z ważniejszych nych w pobliżu beczki śledzi, rokich mas chłopskich, 

„ 
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Ze §portu Poznaiemy sportowców 
Marchwiński mistrzem Polski 1. ZSRR · 

w wyścigu torowym na 50 kilometrów ~ 
Co pisała proso łódzka w dn. 4 października 1930 r. 

Tytuł mistrza Polski na 25 km dla posiadaczy kart wyścigowych 
zdobył drugi łodzi a ni n Ulik z ŁKS Włókniarza 

KATASTROFALNY SPADEK 
EKSPORTU WYROBÓW 
WŁ(>KIENNICZYCH 

Omawiając w dłuższym artykule 
katastrofalną sytuację polskiego 
przemysłu włókienniczego „Głos 
Poranny" pisze, że ekspart krajo­
wvch towarów włókienniczych w 
ciągu ostatnich ośmiu miesięcy 
Z.'11nie.iszył się o dalsze 16 milionów 
złotych. 

I SMJERC NA RINGU 
W miejscowości Dodar Rapids, w 

stanie Yowa (USA) został areszto­
wany bokser Leo Kid, który zabił 
podczas meczu swego partnera. Jak 
się okazało - pamysłowy bokser 
„schował" w rękawicy kawal pod­
kowy. Ugodzony w czoło bokser 
Nelson - zmarł mimo natychmia­
stowej pomocy lekarskiei. Jest to 
j11· zwarty wypadek zgonu na rin 

Na samo niemal zakońc;;enie se:o11u kolarskiego, Łodzi 
le organiwcja jeszcze jednej pou:nżnej imprezy ko/.arskiej. 
długodystansowe, torowe mistrzostwa 11olski dla juniorów 
cencjonowqnych. 

przypadła w udzia 
Imprezą ta były 

wwodni/a\w li· 

nak ze zbyt wielką brawurą, przed głó 
wnynu trybunami, jadąc w dużym tłoku 
obejrzał się za siebie i jak dłngi rozciąg 
nl!ł się na torze. Z tą chwil\! stało się ja 
snc, że Bek już żadnej nie odegra roli 
w wyścigu i że ho11oru Lodzi muszą bro 
mć inni. Mi•trz Polski wprawdzie wró­
cił na tor, ale wskutek upadku utracił 2 
okrążenia, co przekre8liło wszelkie jego 
szanse na zwycięstwo; pojechał on dalej 
tylko po to, aby pomagać swemu młode 
mu koledze klubowemu Boruczowi. Ale 
i tym razem pech go nic oszczędził. 
Wkrólce Bek dla odmiany przebija gu­
mę i traci znów jedno okrążenie. 

Mistrzostwa miały się odbyć w niedzielę, jednak pogoda zmusiła orga11i· 
zatorów, to jest ŁOZKol., przełożyć je na poniedziałek, 2 paźd:iernika. 

Zagranica prawie przestała kuPo 
wać polskie WYroby włókiennicze. 

LATA.JĄCA TRUMNA 
NA LUBLINKU 

W dniu wczorajszym na Lublinku 
pod Łodzia spadł samolot ćwicze­
bny tzy-pu ,.Hem;iot'', roztrzaskując 
sic; w kawałki. 

„CUDOWNA DZWONNICA" 
W jednej z małych miej &<:owości 

angielskich - Stoke Poges - po­
częły się gromadzić wielkie tłumy 
okolic:żinych mieszkańców. zaintry­
gowane odgłosem dzwonów, które 
nie poruszane ludzką ręką wydawa 
ły dźwięki słyszane w wielkim pro 
mieniu. 

.Tak się okazało - sprawcą „cu­
c\ 1" był miejscowy ksiądz - radioa­
m ator, który umieścił na w~eźy koś 
cielnej gigantofon, przez który na­
dawał koncert dzwonów, nagrany 
na płycie gramofonowej. 

g- amerykańskich w ciągu osta-
tn trzech miesięcy. 

BEZROBOCIE 
W FASZYSTOWSKICH 

Wł..OSZECH 
W faszvstow;:kkh 1Nło~zerli hvło 

w końcu lipca 342.000 bezrobotnych. 

Pogoda tym razem dopisała. Deszcz j 
nie padał, ale październik to nie jest 
już odpowiedni miesiąc na tego roclz:iju 
imprezy. Publiczno&ć, której dl)HĆ :poro 
zebrało się wczoraj na torze helcnow­
skim miała jednak na szczęście rozgrze 
wkę, w postaci licznych emocji w oby 
dwn wyścigarh. 

ULIK MISTRZEM POLSKI 
JUl\IORó\V NA 25 KM. 

Na starcie wyścigu na 25 km cłlu JJO­

siaclacz} kart wyścigowych (a więc w 
zasadzie dla juniorów) stanęło wc1.1iraj 
13 zawodmków. Na finiszach, których 

: h}ło 3, najwięcej punktów r.dahył i w 
rcwltacie wyirrał wyścig młody. rnwod­

STRAJK W FABRYCE ZAJBERTA nik LKS Włókninz - Ultk w rzasie 

(Dziś dzięki „pomocv" m "· sh;"1Jow. 
skiej we Włoszech zarejestrowano 
aż 3 miliony bezrobotnych - przyp, 
red. „Głosu Robotniczego"). 

Na sku~ek stałego_ obryv_ranla. płac 42,28,2 min., zdobywając 12 p. przed 
- r?~otmcy _fabryki B_rac1a Zaibert Swtką (Włókuiarz Wrocław) - 9 pkt. 
rzucili w d.nrn wczora3szym . ~r~cę. i l\'l.eloncm (Kolejarz War:>zmva) 5 
Strajk objął ponad 300 robotnikow. ~ punktów. 

POLICJA ROZPROSZYŁA i Wsk111·ek lic1.11ych clefoktów, w któ-
POCHÓD MURARZY ; rych przeważały gumy, wy6c1:~ ukończy 

Trzystu murarzy - pracujących 110 tylko 7 kolarzy. \V}~r.ig te11 nic hd je 
w firmi€ „Konstruktor" - urządzi- j dnak pozbawiony również „kr~k>' Ofia­
ło w dniu wczorajszym nlelegamy r~ holesnyrh poturbowań 11adli: Ada· 
pochód ulicą Piotrkowska - W kie n;iec (Budowlani Warszawa), Trnc1, (lig 
runku Insty:kcji Pracy. ' niwo Szczecin) i Pcrlit'1ski \tK:; Włolk­
. Przy zbiegu P_iotrko"wskiej i Prze niarz). 

Ó 3azd :- maszeru.ią~y~ murarzom za DRUG~ KOSZtJLKJ;: z 131.\ŁY:W 
SAMOB JSTWO NA DWORCU grodziła drogę p_ohc.ia. . . . . ORŁEM ZDOBYL :\fARCH\\J!\JSKl 
Na nlacu przed Dworcem Falvvcz- Gdy wezwame do roze3sc1a się . . . . 

nym i;)opełniła samobójstwo kobieta nie poskutkowało - policja przysta . Z diwilą, gdy na star~·~ wy~ci~u gło 
lat około 20, niewiadomego nazw!s piła do rozpraszania demonstran- ! '~nego na 50 km. z ~ frnis.~aim ~tan~la 
ka. Odwieziono ją do zbiorn; miej- tów. Kilka osób zostało pobitych w 'liczna stawka 2~ nnJłep~zy~h torowi:o\~ 
ski.ej. czasie starcia. I w Polsce: - za111teresowame zawodami 
-------------------------- wzrosło znacznie, choć nie ulegało wąt 

PIERWSZY I DRUGI FIMSZ 
WYGRAŁ BEK 

Wyścig gł1)wny miał przebieg o wiele 
ciekawszy od wyścigt1 dla posiadaczy 
kart wyiicigowycb. Już zaraz po starcie 
stawka 25 kolarzy, których różnokoloro­
we koszulki tworzyły harwnę mozaikę 
na szarej wstędze toru, rozciągnęła się 
na przestrzeni około 200 metrów. Doiić 
silne tempo dyktuje przeważnie Wriesiń 
ski z warszawskiego Kolejarza, ale i ło­
dzianie me hardzo mają ochotę oglądać 
jego tylne koło. 

HO;.\"ORU LODZI BRONIĄ 
MARCIIWil\SKI I BORUCZ 

.I trzecim finiszu Bek nie odegrał 
już żadnej roli. Wygrał go Marchwiński 
przed Gabrychem, Boruczem i Lcśkiew'1 
czem II, przejeżdżając następne 10 km 
w czasie 15:49,2 min. 

Po kilku okrążeniach notujemy JUZ 

pierwszy defekt. Jedet1 z powaimych pre 
tendentów tlo ty tnłu mistrza, łodzianin 
Sałygn przchija gumę i wskutek :i.miany 
roweru traci okrąż<.'nie. Niedługo po tym OSTATNIE IGLOMETRY 
wycofujr sir z wy,;rigu z tego ~amer~o po Po trzecim fini szu kilka razy próbo-
wodu Królak z Gwardii warszawskiej. wał ucieczki Wnesii1ski, ale próby te 
Pierwszy finioz przynosi zwycięstwo Be- zoslnwaly szybko likwidowane. Ostatnią 
knwi przed Gahrychem (obrońcą tylułu), zlikwidował 11a samej niemal taii1nie w V 
Bomczem i Marchwińskim. Pierwsze 10 finiszu Bek, wycięgaj'!C :r;ia drugie miej 
km zawodnicv pr1.rhylt w czasie 14:47,2 sec Borucza przed Liśkiewiczem 1 Wrze 
min. co daje. przeciętną szybkość około sińskim. Ostatni finisz zakończył się rów 
40 km na godzinę nież zwycięstwem Beka przed Kudertem 

Drugi finisz zakoi1r1ył się ró,vnicz z•vy (G,rnrdia Warszawa), Marchwińskim i 
cięstwem Beka przed Marchwit'1~krm, Boruczem, ale WJ;cig wygrał w rezulta 
Boruczcm i Malinow~kim. Drugie 10 ci Man:hwiński (Spójnia Łódź), zdoby­
k1r przejechano w czasie już nieco :.łab- wając na finiszach 10 pkt. przed Boru-
szym 15:17,8 min. czem (LKS Włókniarz) - również 10 p., 

NlEBEZPIECZ'lA. KR.\KSA Gahrychem (LKS Włókniarz - 6p., Ku 
Na 58 okrążeniu ;tnło się to, czego <lertem (Gwardia Warszawa) - 3 p. i Le 

zwolennicy Beka najbardziej się oliawia \ ś1,1cwi czem ~Gwardia Warszawa) - 3 p. 
li. Najszybszy nasz kolarz jeżdżący jed Czas zwycięzcy 1 :20,04 godz. 

Do jednych z najbardrz.iej rzasłu­
żonych mistrzów sportu ZSRR 

na!eży p<>pularny długodystansowiec 
Wanin. Wanin jest kapitanem AT:tnil 
Radziecldej. Posiada on wiele rekor 
dów Związku Radzieckiego w bie­
gach długich, wśród których rekord 
na 30 kilometrów jest jednocześnie 
rekordem świata. 

Na ta-b'licy rekor<iów ZSRR narzwi 
sko Waruina figu'l'1.Lje od ;roku 1942. 

A oto lista rekoxdów tego rz.asłu­
żonego dla sportu radrzieckiego bie­
gac:zJa. 

10.000 m - 30:35,2 (1942 r.). 
20.000 m - I:03;51,0 (1942 r.) 
25.000 m - 1:20;43,8 (1949 r.). 
30.000 m - 1:39;14,6 (1949 r.). 
Bieg godzinny - 18 km 779 (1942). 
Mara.ton (42 km 195 m}-2:31;55,0 

(1948). 

Z mistrzostw kf. A 
Kolejarz łódzki ro'legrał w nie· 

welę pierws>z.y me~ o :mistrzostwo 
klasy A okręgu łódzkiego :ie Stalą 

TEATRY 
pliwości, że tytuł mistrzowsla pownuen 
pozostać w Lodzi i że zrlnbrć!zic go pra 
wdopodobnic Jerzy Bek. Tymczasem 
jednak stało się inaczej„. 

w kolarstwie I rz żychLiJJ.a . Wynik remisowy 1:1 

PAŃSTWOWY 
TEATR lM ~'l'Efl'A!llA JARACZA 

(ul. Jaracza 27) 
Dziś, o godz. 19.15 „Wieczó1· trzech 

króli" - Szekspira. 
PAŃSTWOWY 

TEA'ff( l'U \\' sM;cuN y 
(ul. Obrońców StalingTadu 21, 

tel. 150-36) 
Codziennie o godz. 19.15 wznowie­

nie sztuki L. Kruczkowskiego „Niem­
cy". Rolę prof. Sonnenbrucha gra 
artysta Teatru Nowego, Stanisław 
Bryliński. Zniżki ważne. 

Kasa czynna od 10-13 i od 16. 

PAŃSTWOWY l'~ATH ZYUUW:Sl\1 
(ul. Jaracza 2, tel. 217-49) 

środa, du. 4 października 1950 r. 
o godz. 19.30 „Rodzina Blank" dra­
matyzacja i reżyseria Jakuba Rotbau 
ma. Zniżki zw. zaw. ważne. 

TEATR „ARLEKIN" 
Do dnia 12 października 1950 r., 

teatT nieczynny z powodu wy­
jazdu do Jeleniej Góry i okolic na 
gościnne występy ze sztukami pt. 
„Złota rybka" i „Wesoła maskarada". 

n;An< ł\U\ll<.:lJlt Ml1/,\LZNKI 
„LUTNIA' 

Sroda. dnia 4 października br. :i 

godz. .19.151 ,,Córka pani A ngot". 
Ostatnie dni! Zniżki ważne. 

TEA'rR ZIMOWY „OSA" 

PANSTWOWY TEATR NOWY 
(ul. Daszyi1skiego 34, tel. 181-34) 

O godz. 19.15 „Bohaterow ie dnia 
powszedniego". (ul. Traugutta 1, tel. 27!>.-70) 

środa,. dn. 4.X.50 r ., o godz. 19.30, 
zespołu „~>Iuby murarskie" czvli W<:tdewil War 

t szawski Gozdawy i Stl}pma. 

TEATR .,PINOKIO'. 
Teatr nieczynny - WYjazd 
na D. śląsk. 

K)[NA 

Zaszczytny tytuł długodystansowego 1ni 
strza Polski na lorze zdobył młody J\lar 
chwi11ski ze Spójm, potwierdzająr jesz­
cze raz, że Lódź utL·zynmje w Pofa~c na 
dal swą przodującą pozycję w kolar­
stwie torowym i posiada w chwili obec­
nej najlepszy narybek. 

zdobywa młodzież odznakęSPO 
W niedzielę odbyły się w Łodzi ko- ' sie 500 an dla młodzieży o?ojga 

larskie wyścigi uliczne, które były płci od lat 15 do 18, odbyły s1ę na 
równocześnie zdobywaniem norm odcinku ulicy Gda1i.skiej, od ul. Za­
na młodzieżową odznakę „Sprawny menhofa do żwirki. 
do Pracy i Obrony". Startowało ogółem 54 chłopców i 
Wyścigi te rozegrane na dystan- 4-ro dziewcząt. 

Wszyscy, któnz.y wyścigi uko1i.­
czyli, uzyskali normy na odznakę 

l/CZBV w.6 
~~~~ l\D UETNIE60 

SPO. A oto wyniki: 

Dziewczęta: 
I miejsce Pilarska Teresa, lat 18, 

czas 1 mi n. 00,4 sek. 
II miejsce Płusa Danuta, lat 

czas 1 mi.n. 0'2.,6 sek. 
15, 

III miejsce Olesińska Janina, lat 
17, czas 1 min. 02,8 sek. 

Chłopcy: 

t t 
TRESC ZADANIA Nr 2 

I m iejsce Karbowski Paweł, lat 
15, Cllas 49,6 sek. 

W roku 1!149 wyprodukowaliśmy 21 miliardów 300 milionów sztuk pa· 
pierosów, w roku 1950 wyprodukujemy ich 30 miliardów. 

II miejsce Sęk Mieczysław, lat 18, 
czas 48 sek. 

III miejsce Jarmundowioz Hen­
ryk, lat 18, crzas 49 sek. 

IV miejsce Matus'iak Jerzy, lat 16, 
crzas 49 ,2 sek. 

(1 :1) nie świadczy o tym, aby kole­
ja:rae przygoto·wru>i s.ię starannie do 
tych zawodów. Drużyna łódzka gra­
ła w niedzielę już bez Koczewskie­
go, który już grał w Kolejarzu sto­
łecznym prrzeclwko Związkowcowi 
(Kraków). 

Oprócz n:ego brakowało jeszcze in 
nych izawodników tak, iż Kolejarz 
łódrz.kii zmuswny był zmobilizować 

swego trenera Korporowic:za, któn' 
rzdobył jedyną 'bramkę. Wyrównują· 

cą bramkę dla Stali zdobył jeden 
ze SK=J'd\owych. 
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lJśmieclmii się 

Rozmowa I, 
{ 

ADRIA dla młodzieży (Stalina l) I POLONIA (Piotl.'kowska 67) I 
Urwis Gavroche" dod. „Jedne z „Praga Roku 1848", d-0d. „G1'Zy-

~lelu'" godz. 16, la, 20. by", godz. 16, 18.30, 21. (Dla 
BAŁ'l'YK <Narttto\vicza l!O) młodz. powyżej lat 12). I 

rrodukcja papierosów w Planie Sześcioletnim wzrośnie więc o 8.700 
milionów· sztuk. Jak długi byłby smur, utworzony z tych papierosów, jeśli 
przeciętna długość 1 papierosa wynosi 7 centymetrów. 

Ile razy (w przybliieniu) można by przeciągnąć ten sznur między zie­
mią i lcsiężycem, jeżeli odległość .::; riemi do księżyca wynosi 300.000 km? 

V mi€jsce Milczarek Ryszard, lat 
15, czas 49,8 sek. 

VI miejsce Poszewczyński Tade-
usz, lat 16, C!Las 51 sek. . . 

VII miejsce Hereng IJ.VIacleJ, lat 
16, czas 51.2 sek. „O~zeł. Kaukazu", U seri.a'. dod. PRZEDWIOSNIE 1żeromskieqo 76) . 

„W1elk1 Budowniczy Matwie3 Koza Sen 0 miłości" dod. Grajkowie 
kow", godz_. ~6, 18, 2~. . ~aszych pól i łąk", god~'. 18, 20. 
(Dla młodz1ezy powvze1 lat 12). (Dla młodz. niedozwolony). 

BAJ K.A (lt'ranciszlrnńska 81) . 
śpiewak nieznany" dod. „W kra- RF:KORD {Rzgowska 2) 

j~ socjalizmu" Nr. '5.50, godz. 18. „Jan R?haci: 1~ Dube", dod. „W la. ' 
20. (Dla młodz. powyżej lat 14). sach połno.cy , godz. 18, 20. (Dla 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) młodz. powyżej_ lat 14). 
„Program Aktualności Kraj. i Za- ROBO'rNlK (Kilińskiego 178) 
!'.Iran. Nr. 37" (Kronika Nr. 40-50, Pan Prokouk i S-ka" (program 
„Pier:v~,~Y czyn , młodz~eży b~~- ~kładany z kolorowych kreskówek 
garsk1BJ , „W poh1ocneJ Korei , czeskich), godz. 18, 20. 
godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21. (Dla dziecj powyżej lat 7) . 

HB! (Legionów 2) Kino o.ie 
czynne z p<>wodu r emontu. ROMA (Rzgowska 84) 

MUZA (Pabianicka 178). „Dwie Brygady„, dod. „Ko;.·ea", 
,,S.S Orzeł zaginął". dod. „Prze- godz. 18, 20. 
glą.d sportowy Nr 3-50", j?:Odz. 18, Film dozwolony dla dzieci powyżej 
20. (Dla młcidz. powyżej lat 12) . lat 7. 

Prog1am na środę 4 paźdz. 1950 r. 
11.50 „Głos mają kobiety". 11.Si' 

Sygnał i Hejnał. 12.04 Dziennik. 13.30 
Koncert dla szkół. 14.30 Audycja 
szkolna dla klas V-VII. 14.50 Kon­
cert Orkiestry Rozgłośni Szczeciń­
skiej. 15.30 Aud. dla świetlic dziecię­
cych. 15.50 Koncert solistów. 16.20 
(Ł) Recital śpiewaczy W. Ermowa. 
16.40 (Ł) ,,Czy wiecie?" 16.45 (Ł) 
Aktualności łódzkie. 16.55 (Ł) Komu 
nikaty. 17.00 Dziennik popołudniowy. 
li'.15 (Ł) Koncert rozrywkowy. Wyk.: 
- Chór i Orkiestra Łódzk. Rozgł. PR. 
p. d. H. Debicha , R. Wasilewski -
bas, K. Bacewicz - akompan. 17.45 
Audycja dla świetlic młodzieżowych. 
18.00 (Ł) ,,Skrzydlaty mikrofon". 
1!,l.15 (Ł) Muzyka rozrywkowa. 18.45 
(Ł) Audycja dla kobiet. 19.00 Proza. 
19.15 Koncert Krakowskiej Orkie· 
stry i chó1 u PR. 20.00 J?ziennik wie 
czorny. 20. 30 (Ł) „Śpiewamy pol· 
skie pieśni masowe" - aud. w oprac. 
mgr. M. Probnera. 20.45 „Baj Niko: 
la" - słuchowisko. 21.30 Muzyka i 
aktualnoś~ . 22.00 „Dobre miasto" -
5 odc. poWieści G. Gulii. 22.20 Kon­
cert. Transmisja z Pragi. 23.00 Ostat 
n ie wiadomości. 23.15 II aud. z cyklu: 
„Muzyka symfoniczna Mozarta". 

· ~ 

:i')')' LOW1' (Kilińskiego 123) 
„Niebo czy piekło", dod. „Mazurki 
Chopina", godz. 18, 20. (Dla 
młodz. niedozwolony). 

śWIT (Bałucki Rynek 2). 
Zaklęta narzeczona", dod. „Zorza 

Polarna", godz. 18, 20. (Dla dzieci 
powyżej lat 7). 

TATRY isienkiewicza 40, w lokalu 
zimowym). „Maaret", dod. „Bu­
dujemy rudowęglowce", godz. 
16.30, 18.30, 20.30. (Dla młodz. po· 
wyżej lat 14). 

CĘCZA (Pionkowska 108) 
Nieczynne. 

WISŁA (Daszyńskiego 1). „Orzeł 
Kaukazu" rI seria, dod. „W pia. 
skach starożytnego Chorezmu", 
16.30, 18.30, 20.30 
(Dla mlodz. powyżej lat 12). 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) 
„Orzeł Kaukazu" I seria. dod. „ W 
kraju socjalizmu", godz. 16, 18.30, 

20,30. 
(Dla młodzieży powyżej lat 12). 

WOLNOŚC (Napiórkowskiego 16) 
„Dziewc:ryna ze Słowacji", dqd. 
„Sesja światow~j Federacji Kobiet 
w Moskwie''. 
(Dla dzieci pnwyże1 lat \Ol 

1.ACHĘTA (Zgierska 26) 
„Lichwiarz Gobseck", dod .,Wy­
ścig Pokoju" godz. 18, 20. 
Film dozwolony dla młodz. powy· 
żej lat 12• 

W ciągu 10 dni będziemy zamieszczać rysunki wraz z zadania­
mi, dotyczącymi niektórych zam ierzeń Planu Sześcioletniego. 

Zadaniem uczestników konkursu jest udzielenie odpowiedzi 
na pytania, postawione w za.daniach. 

Odpowiedzi te naleiy wypisywać na kolejno zamieszcza­
nych kuponach konkursowych, które trzeba przesłać w termi· 
nie do dnia 20 października rb. do redakcji „Głosu" - Łódź, 
Piotrkowska 86. 

Wśród uczestników konkursu, którzy trafnie odpowiedzą 
na wszystkie pytania, rozlosowane zostaną cenne nagrody, 
wśród których znajdzie się aparat fotograficzny, teczka skórza-
na i wiele wartościowych książek. • 

KUPON KONKUR~OWY Nr 2 

Imię i nazwisko 
l 

Zawód i miejsce pracy _..„ ••... „ •... . ..•. . ...•.• . .. „ ... . . .......... „ .„ •••.•••••• „ •• „ •••••••.. , 
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Dokładny adres .:.: ..................................................................... : ................. . 

Rozwiązanie ······················-···----····----····--·············----·······-··-·-········--·······--···· 

·-------··------·----

VIII m iejsce Łuczak Zdrz.i.sław, lat 
16, czas 51,4 sek. . 

IX miejsce Ziółkowski Feliks, lat 
15, czas 52 sek. 

X miejsce Stefankiewicz Janusrz:, 
lat 17, czas 52,4 sek. 
Wyścigi miały charakter normal· 

nych rzawodó:w. Ogółem rozegrano 
11 biegów dla chłopców rz. przed­
biegami w grupach po 1 osób, z pół­
finałami i finałami. 

Dla dziewczat z powodu małej 
ilości startujących odbył się tylko 
jeden bieg. 
P ierwszym 10 zawodnikom z grupy 
chłopców i 3 dziewczętom zostaną 
w yd ane prrzez Zarząd ŁOZKol. dy­
p1omy pamiątkowe. 

Wszyscy pozostali otrzymają w 
Okręgowej Rackie ZS !,Włólmiara" 
rzaświadC'Zenia o rzdobyo1u norm na 
SPO. 

O „Puchar Miast" 
walczy w niedzielę 
tódź z Gdańskiem 

1 
W I11iedzielę, o godz. 15. odbędzie , 

się na stadionie ŁKS Włókniarza 
międzymiia.stowy m eC'Z piłkarski o 
„Puchar 1M,i,ast" :ćwierćfinał) po­
między Łodrz:ią i Gdańskiem. 

Barw nas.zego miasta będą bronić 
następując:9" piłkarze : w bramce 
Szczurzyński (t.KS Włókniarz), Ko- ! 
mar (Związkowiec Tomaszów), w : 
obronie: Włodarczyk, Pietrzak (ŁKS j 
Włókniarz). Kopa.niewski (Widzew), i 
w pomocy: Soltyszewski, Słaby (Wi- I 
dzew), Urban (LKS Włókniarz), Stu ; 
sLo (Włókniarz Pabianice), w ata.ku: i 
Patkolo, Baran, Hogendorf (LKS ; 
''Vłók.nLarz), Różycki (Widzew), Pił- i 
ka (Unia Puotrll:ów), Szymb1trski ; 
(ŁKS Włókniarz), Janeczek (ŁKS 

Włókniarz.). 

Mecz zapowiada się ciekawie. 
W sobotę odbędą się ćwierćfina· 

łowe spotkania piłkarrzy okręgu łódiz; 
kiego o Puchar P olski. 

' 

- Hallo, czy to Wall-Street? Tu 
mówi Truman! T - jak „tuman", R 
- jak „rozbójnik", U - jak „uk1·aść", 
M - jak „morderca", A - jak 
„atom", N - jak „napad"! 

GE.O I 

Organ t.642.kteco Komitetu l WoJe­
wódzkteco Komitetu Pol1kleJ Zje­

d.Doe1onet Partu RobotnlezeJ 
B •dar: n Jer 

S.OLEGIU111 REDAKCYJNB. 
'l'elelODFI 

Redaktor na~e}Dlr 
Zastępca red. naczel.!'ego 
Sekretarz Odpowledr.ł•lą 
Dział partyjny 

llS-tł 
1\11-23 
219-0& 
1111-19 

Dział korespoadent6w robr!• 
n!czycb l cbłopsldch oraz 
redak .orów gn'l!etek łclene • 
nycb 11'"'2 

Dział mutacjl 223-29 
O-ział miejski I sportoW7 251-21 

wewn. 1111 
CZ1Jl1 eltonomlcZIJ7 218-11 
Dział rolD.Y IGł-11 

wewn. I 
RedakCl• DOCIU l'IJ.łl 

Solporłal. 

t.ód:!, ptotrkoWSk• 'IO, tel. m-:n 
Admln!Jltracla ZllO·ł2 
Dział ogłosz.e6: t.6c1f, Plotrkow-

•k• lDła, tel. 111 ·SO I llł-'JI 

Wydawca BSW ,.Prasa" . 
Adr. Bed,1 t..Od~, Plo~rkowska a, 

m·cle piętro. 
Druk. Zakł. Grai. RSW ,.Prasa• 
Udt, ul. :twlrkl 17, łCIL &Oll·G. 

Prenumera~ prQlmUll 
P.P.K. ,.Rucb" toa !Ulllto P.X.O. 
tir, m-aau. 
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